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Wtorek: Ś. Bernarda Opata.
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— Wczoraj w kościele Panny Marji na Nowem- 
dieście, jako w oktawę uroczystości Przemienienia 
’ańskiego, odbyło się nabożeństwo odpustowe z wy- 
tawieniem Najświętszego Sakramentu, kazaniami 
processjami tak z rana jak i po południu, kończące

wyżej wspomnioną uroczystość, która w tymże koście- 
e corocznie przez dni ośm obchodzoną bywa.

Jutro w tym Przybytku Bożym odbędzie się uroray- 
ite Nabożeństwo z wystawieniem Najświętszego Sn- 
sramentu, kazaniami i procesjami, na uczczenie doro
dnej pamiątki Wniebowzięcia Najświętszej MarjiPan- 
oy( którą świat katolicki wraz z Kościołem swoim uro
czyście obchodzi.

Takież same Nabożeństwa odpustowe odprawiać 
się będą jutro i w kościołach: S-go Kazimierza na No
wem Mieście, S go Jacka, S go Marcina, S go Józefa 
Obi. Najśw. M. P., S-tej Trójcy, S-tej Anny i N. Marji 
Panny Loretańskiej na Pradze. 

dra przy Alei Belwederskiej pomieszczonym, w tygodniu u- 
płynionym do dnia 23 lipca (4 sierpnia) r. b. włącznie, 
wydała książeczek nowych 62, na które, tudzież na dawniej - 
sze w 362 wnioskach złożono rub. sreb. 6,288 kop. 15. Na 
żądanie 135 uczestników (prócz procentu rub. rs. 60 k. 18 
należnego za rok bieżący od całkowitych odbiorów) wypłaciła 
rubli sr. 8,033 kop. 76'/, i umorzyła książeczek 53; przeto 
uczestników 22,482, posiada kapitał rs. 854,300 k. 46 V,.

(D. W.)

= Wiadomo już z podanej przez nas wczoraj de
peszy i krótkiej wzmianki Lstownej jaki był los 
onegdajszej wyprawy balonowej. Pośpieszamy obec
nie uzupełnić wczorajsze wiadomeści, zamieszczając 
poniżej sprawozdanie jakie nam nadesłał biorący 
udział w tej ciekawej podróży nasz współpracownik:

„Przybywszy wczoraj do Warszawy o godzinie w pół 
do 6 zrana czułem się tik zmęczony, że niepodobna 
mi było nic więcej donieść nad parę wiadomości 
o wzniesieniu się balonu i miejscu raszego spadnięcia. 
Moi koledzy prasowi uczynili tak samo.

W obec opowiadań o naszych przygodach, które 
zdarzyło mi się słyszeć, ciekawość czytelników „Kur- 
jera Warszawskiego” musi byó» nie zwykh zapewne 
podrażniona, obowiązkiem moim jest zaspokoić ją 
choć w części, w zupełności bowiem niepodobna mi 
będzie tego uczynić.

Wrażenia naszej podróży są zbyt świeże, zbyt liczne 
a przedewszystkiem tak niezwykłe i niespodziewane, 
że umysł mój nie potrafił ich jeszcze uporządkować, 
bym je mógł wam Szanowni czytelnicy jasno a zwięźle 
wypowiedzieć. Zechciejcie też przyjąć to co wam 
powiem, j iko luźną notatkę zrobioną nazajutrz po 
podróży, ale nie szukajcie w mych słowach naukowych 
obserwacji, ani tem mni< j obszernego sprawozdania.

W każdym razie przygotowań do podróży nie będę 
opisywać, widzieliście je bowiem onegdaj alb) dawniej 
jeszcze przy wycieczkach aeoronauty Berga. Nie 
podniosę także sprawy gazowo balonowej, o niedo
starczenie kapitanowi Bunelle na czas dostatecznej 
ilości gizu, bo posądzilibyście mnie o stronność za 
francuzem albo o popieranie germanizmu. Rozpo
czynam moje opowiadanie od chwili kiedy po przy
mocowaniu łódki wsiadłem do niej wraz z mojemi 
współtowarzyszami.

Łódka owa zbudowana, z łoziny w kształcie wielkie
go kwadratowego kosza od bielizny, w czterech rogach 
ma paski płócienne zawieszone na haczykach. Są to 
mała hamaki do siedzenie. Nie powiem żeby miały 
być wygodne. Przez cały też czas podróży, prawie 
wszyscy staliśmy oparci łokciami o brzeg kosza, za
chwycając się niewypowiedzianie pięknym widokiem, 
albo pracując z wysiłkiem w pecie czoła, niby majtko
wie powietrznego statku. Z wyjątkiem kapitana Bu
nelle, wszyscyśmy po raz pierwszy depiero mieli 
wznieść się po nad obłoki. Oczekiwaliśmy zatem nie- 
cierpliwie chwili ruszenia z miejsca, zdjęci ciekawo
ścią jakiem będzie pierwsze wrażenie. Nagle spo
strzegamy, że postacie naszych przyjaciół i znajomych, 
z któremi tylko co rozmawialiśmy, szybko maleją. 
Spoglądamy spokojnie w dół, kłaniamy się, widzimy 
że i publiczność się kłania, wołam przez tubę „do wi
dzenia** 1 słyszę zamiast odpowiedzi, jakiś szmer, wszy
stko maleje i stopniowo znika, zdawało mi się jedmk 
cięgle, że to publiczność wraz z byłym pałacem K izi- 
mierowskim odjeżdża od nas w głąb ziemi i dopraw
dy bałem s;ę o jej los.

— Najjaśniejszy Pan, w skutku przedstawienia ministra 
ipraw wewnętrznych i zgodnie z uchwałą kimitetu ministrów 
Sajmiłościwiej raczył 14 lipca roku bielącego, udzielić or- 
iera: św. Anny 2-fj klasy, radcy kolegialnemu, zostającemu 
?rzy kancelarji Namiestnika w Królestwie Polskiem Szymań- 
ikiemu, tenże order 3-ej klasy: sekretarzowi kolf gjal nemu, 
tadzorcy domu przytułku i pracy wydziału warszawskiej ra- 
ly miejskiej dobroczynności publicznej Garszyńskiemu, sekre- 
Arzowi gubernjalnemu. starszemu pomocnikowi archiwisty 
trehiwum akt dawnych przy kancelarji Namiestnika w Kró
lestwie Polakiem Czeklińskicmu; niema jącym rarg: doktorom 
medycyny, służącym w wydaiale warszawskiej rady miej- 
ikiej dobroczynności publicznej, ordynatorom warszawskich 
izp.tali: starozakonnych - Narkiewiczowi-Jodko i ewangie- 
łckiego-Kwaśnickiemu: św. Stanisława 2 ej klasy z Cesar- 
Iką koroną: radcy kolegialnemu, urzędnikowi do szczegól- 
»ych porucrcń przy kancelarji Namie tnika w Królestwie 
Polakiem, dla zajmowania się interesami sądownictwa Pu- 
thalskiemu; radcem dworu: starszemu referentowi kancelarji 
Namiestn ka w Królestwie Polskiem Kryńskiemu i członko
wi warszawskiej rady miejskiej dobroczynności pobi eżnej
i opiekunowi szpitala starozakonnych w Warszawie, Ep- 
iteinowi; zostającemu przy Namiestniku w Królestwie Pil
ikiem dymisjonowanemu kapitanowi Antonowowi; srehiwi- 
icie archiwum akt dawnych przy kancelarji Namiestnika 
w Królestwie Polskie m, niemającemu rangi Draholowi; św. 
Stanisława 2-ej klasy: asesorom kolegialnym: starszemu or
dynatorowi warszawskiego szpitala dzieciątka Jezus wydzia
łu rady miejskiej dobroczynności publicznej Ostrowskiemu; 
tr hiwiście archiwum akt dawnych przy kancelarji Namiest- 
lika w Królestwie Polakiem Jasińskiemu; pomocnikowi refe
renta w kancelarji Namiestnika w Króletwie Polakiem Sa- 
Uojłowiczowi; pełniącemu obowiązki starszego lekarza w war- 
izawskim instytucie oftalmicznym wydziału warszawskiej ra- 
ly miejskiej dobroczynności publicznej niemającemu rangi, 
lektorowi medycyny Bzokalekiemu; świętego Stanisława 3-ej 
klasy, niem»jącym rang: ordynatorowi warszawskiego szpita
la Dzieciątka Jezus w wydziale warszawskiej rady miejskiej 
lobroczynności publicznej lekarzowi Żłobikowskitmu; uczęd 
likowi wydziału warszawskiej rady miejskiej dobroczynności 
mblicznej: zawiadującemu apteką warszawskiego szpitala św. 
łazarza magistrowi farmacji Zawadzkiemu i kasjerowi war- 
itawskiego szpitala Dzieciątka Jezus Napiórkowskiemu; po- 
nocnikom archiwisty archiwum akt dawnych przy kancela- 
ji Namiestnika w Królestwie Polskie®: starszemu — Miano- 
takiemu i mł.dszemu — Chcmiczewskiemu; urzędnikowi zo- 
itsjącemu przy Namiestniku w Królestwie Polakiem Kar- 
ikiemu. (Dł Warsz.)

' — W Rozkazach Warszawskiego O^er-Po’iemajstra do 
Policji Wykonawczej za NN, 206 211 i 213 wydane mi, 
zamieszczono: Z powodu wynikłej wątpi.wości w przedmio- 
:ie, że osobom prywatnym posiadającym pozwolenie nabie
rania wody w beczki z wodociągów miejskich, wzbronionem 
jeat nabierać takową za pośrednictwem rękawów i w tym 
'■elu w posi danveh na ten cel biletach pomieszczone j.st 
itosowne mtrzeżenie, a wojskowym niższego stopn a, dozwo
lono napełniać beczki wodą za pośrednictwem rękawów i 
rur,— Magistrat miasta Warszawy zakomunikował, te g iy 
^oświadczenie prz-kon»ło, iż używane przez misze stopnie 
rękawy i rurki, rzadko kiedy bywają w stanie całości, a 
Przy używaniu popsutych, birdzo wiele wody naprólno zo- 
•tajo marnowanej, która obok tego zamarzając w zimie for- 
ńooje około wodociągów kupy lodowe, a nadto, że niższe 
Btupnie z»j żdżając zbyt blizko wodociągów, utrudniają przy- 
*łęp do takowych i eręst) kołami od wozów par ją płyty łe- 
*4zne w fundamentach wodociągów, prieto nabieranie wody 
H pośrednictwem rękawów i rur, okazało się w ogólności 
®ie<iogodnem.

O.najmmjąc o tem w rozjaśnieniu rozporządzeń zanfesz- 
Sinych w Rozkazach do Policji za Nrem 13 i 154, i od- 
*d< słszy się jedi ocześnie do Komendanta m. Warszawy o 

aoę rozporządzenia wydanego przez Rozkaz do Garnizo
nu Warszawskiego z r. b. za Nrem 5, polecam Kommissa- 

cyrkułowym, ażeby odtąd nikomu pod żadnym pozorem 
Jbedozwa'ad nabierać wody z wodociągów w beczki za po
średnictwem rękawów i rur. (G. P.)

— Warszawska Kassa Oszczędności wraz z kantorem po
mocniczym w gmachu szkolnym za kościołem św- Aleksan

Widok cudowny roztacza się tymczasem na około 
nas. Przestrzeń, którąśmy mogli objjć okietn, coraz 
się powiększała, przedmioty jednak w tej przestrzeni 
coraz bardziej malały. Największa gmichy Warsza
wy, wydawbły się niby obrazek do stereoskopów, choć 
rysowały s'ę bardzo wyr.źaie.

Widziałem nieraz Warszawę z wieży ratuszowej, 
ale widok, który się teraz przedstawił cas y n oczom, 
nie może być nawet porównany z tamtym. Wszystkie 
ul ce, place, nawet podwórza, msż ta było rozpoznać. 
Tłumów jednak stojących i patrzących na nas, ani ru
chu powozów nie megl śmy dostrzedz. Dochodziły 
nastylko przytłumiony turkot, ale i ten stopniowo 
Ełdbł.

Bylibyśmy z wielką ochotą patrząc tak na ziemię 
przebyli całą dróg?, tla kapitan zawezwał nas wkrót
ce do pracy; p. Filinowski miał załatwiać interessa 
ballastowe; ja miałem robić obserwacje barometru, 

termometru, bussol, hygrometru i mappy; zaś trzeci 
współtowarzysz podróży, p. H (lewiński, miał zapisy
wać wszeliiego rodzaju spostrzeżenia.

Z początku robiliśmy spostrzeżenia co 5 miaut, 
później co 10 alb) częściej w razie nagłego spadania 
lub wznoszeni i się. Barometr wskazywał nam rush na 
dół lub do góry za pomocą swej skazówki tak dobrze 
jak ruch skazówek zegarka wskazuje czss. Chcąc się 
w przybliżony sposób przekonać czy idziemy do góry 
lub spadamy, kapitan Banelle wyrzucał co chwila 
lekkie kawałki papieru. Jeśli te spalały, było to zna
kiem, że się wznosimy, w razie zaś naszego opuszcza
nia papierki szły w górę Bollast z 30 worków pia
sku po 34 fantów każdy, służy do regulowania rucha 
bul>nu z dołu do góry, otwarcie zaś klipy wypuszcza
jącej giz sprawia opadanie. Reszt i zależy od kierun
ku wutru. Wznosząc się do rozmaitych wysokości, 
można napotykać rozmaita prądy i poszybować wol
niej lub szybciej a nawet w rozmaitych kierukach. 
W ciągu naszej podróży kilkakrotnie srręciliś ny w bok 
od kierunku północno wschodniego, w którym głównie 
płynęliś ny, mniej więcej jednak szliśmy ciągle wbliz- 
ktści kolei Warszawsuo.Petersburgskiej, która przed
stawiała s'ę nam w kształcie delikatnej piaskowej 
linji.

Ruszyliśmy z miejsca o godzinie 11 mhut 1, a w 9 
minut potem przechodziliśmy po nad Wisłą. Ciężkość 
gazu nie pozwalała nam wznieść s ę wysoko, pomimo 
że ciężar unoszony w łódce st>sunkowo do objętości 
balonu był nieznaczny. Kipitan polecił zatem wy
rzucić część ballastu. Pozbyliśmy się też wkrótce aż 
14 worków.

O godzinie 12 minut 20 spostrzegliśmy dileko pod 
nami sznury białych chmur pędzących niby olbrzymie 
kłęby dymu. Zaproponowano pokrzepić siły, nikt 
z nas bowiem oprócz herbaty nie miił jeszcze nic w li
stach. Spożywszy śniadanie, wśród obłoków wychy
liliśmy parę teastów, weseli i szczęśliwi jakbyś my nie 
wzięli z sobą do łódki naszych ziemskich myśli.

Posuwaliśmy się wolno ciągle ku północo-wschodo
wi ale w zygzak'. Do ocenienia szybkości naszego ru
chu, spuściliśmy z łódki olbrzymią linę długą 375 stóp. 
Przy op iszczauiu jej po za brzeg łódki pracowaliśmy 
wszyscy trzej przeszło trzy kwadranse. Zcraz potem 
wysunęliśmy na zewnątrz łódki diugą linę ale już 
mniejszą, zaopatrzoną w końcu w kotwicę. Wyg ęcie 
wielkiej liny i posuwanie się jej dolnego końia wska
zywało nam właśnie szybkość balonu, kotwica zaś słu
żyć nam miała dopiero przy wylądowaniu.

O godzinie 12 minut 55 wzbiliśny się birdzo wyso
ko bo na 8750 stóp. Termometr wskazywał 8 i pół 
stopni ciepła. Przebywaliśmy właśnie rzekę Liwiec. 
Jednocześoie z chłodem zauważył śny pewne utru
dnienie w oddychiniu, które zamieniał) się chwilami 
nawet we wzdychanie, w stawach ucmLśmy przytem 
przykre ch.ć nie silne jeszcze łamanie.

Nagle zaczęliśmy opairć tak, że w ciągu 12 minut 
spadliśmy przęseł) o 270) stóp, zatem spidalśmy 
prędzej niż wznos liśmys ę w pierwszej chwili puszcze
nia b donu.

Bilon wyginał się u spodu, a wiatr miotał nim tak 
silnie, żs wskutek mciskania ścian zaaczaa ilość gizu 
wydobyła s'ę na zewnątrz dolnym otworem. Wyrzą- 
cenie 6 wjrków piasku zapobiegł:) dalszemi spadaniu 
i pozwolił) nam wzb.ć s’.ę ponad ów niebezpieczny 
prąd powietrza.

Tym razem wznrśliśmy się jeszcze wyżej niż nad 
Liwcem bo na 9100 stóp. W łaś nie zn j 1 >wal ś ny s ę 
nad miastem Bruki o parę mil ę d linji kolei petersbur
skiej. Zimno zaczęło mi dawać sij wezmki, pomimo 
watowanego i letniego paltjta, które przywdziałem je
den na drugi.

Termometr co chwili zresztą rrzgrzewiny działa
niem promieni sł ńca, wskazywałóstopniciepłi, sł ń- 
ce za to silniej paLło niż przy ziemi, tak że skóra ni 
twarzy i ni szyi zupełnie się zaczerwieniała. W uszach 
nam siumiałi mocno. B.łi wtedy godzina punkt 2. 
W 20 m nut pi'źn:rj mijaliśmy Bug.

Nagle powtórnie zaczęl śmy opadać. O dalszej po
dróży nie m-gło bjć już mowy, mieliśmy bowiem 
wszystkiego tylko 4 worki ballastu, wkrótce go też 
wynucl śmy dla złagodzenia spadku, porwani lednat 

I szybkim prąkm wiatru nhjącym już w bliziości z.e-
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a', zaczęliśmy z nezmierną szybkości) zbliżać się do 
niej.

Chcąc uniknąć zbyt silnego uderzenia, wdrapaliśmy 
się na liny, na których wisi łódka. Zaledwie zdążyli, 
śmy to uczynić, poczul.śmy wstrząśnienie tak silne, 
że wszystkie narzędzia i wiktuały wyleciały z łódki. 
Uderzyła ona z początku nie dnem, ale kantem i do
piero potem upadła na ziemię stroną, od której zaj
mowałem miejsce na linach z p. Htlewińskim. Kapi
tan krzyczał tylko, by się wspinać wyżej rękami na li
ny i nie puszczać się w żadnym razie.

W skutek odbicia się o ziemię, balon szarpnął na
tychmiast łódkę i wzbił się na kilka sążni w górę. 
W tej chwili jednak łódka uderzyła z nami drugi raz 
o ziemię. Tym razem nic nie wyleciało na ziemię, bo 
w łódce my czterej bylśmy jedynym już ciężarem. 
Przez chwilę łódka przewrócona do góry dnem i bo
kiem, wlekła nas po łące ponrędzy płotimi. Za każ ■ 
dym razem francuz pytał się tylko czy nikt nie wyle
ciał, a zaledwie zdążyliśmy zaświadczyć odezwaniem 
się naszą obecność i przytomność, już leżeliśmy na 
ziemi, tłukąc się o siebie wzijemnie.

Nareszcie wpadl śmy na ogromny karp, od którego 
odrzuceni zost&l śmy w prawdzie jeszcze na kilka są
żni, ale kotwica zachaczyła się właśnie o ów karp. 
Wylądowanie było zatem zapewnione, choć długo 
jeszcze wicher rzucił balonem i łódką a w niej i nami

Klapa, którą otworzono jeszcze dawniej, ciągniona 
z siłą przez kapitana i p. Filipowskiego pękła, i oder
wała się w połowie. Pomogło to jeszcze do ujścia ga
zu i do uspokojenia rozhukanego balonu.

W tej chwili właśnie nadbiegli miejscowi urzędnicy 
leśni, a za ich staraniem i włościanie, którzy ostate
cznie dopomogli nam do zupełnego wypróżnienia ba
lonu i do złożenia go i zapakowania, co wszystko 
trwało do godziny 6 po południu.

Pierwsze uderzenie łódki nastąpiło punkt o godzi
nie w pół do 3 ej po południu, tak bowiem wskazy
wał zegarek p. II liwińikiego, który w skutek tego 
wstrząśoienia zepsuł się.

Wkrótce przybyło na miejsce paręset włościan. 
Opowiadali oni, że ujrzeli balon właśnie tylko co po 
powrocie z kościoła, gdzie zakupili mszę na intencję 
szczęśliwego przebycia onegdajszego dnia, jako 12 go 
sierpni?, na który zapowiedzianem było spotkanie 
ziemi z kometą. Mojem wołaniem przez tubę, jeszczem 
bardziej przestraszył tych prostaczków. Wzięli mnie 
za Archanioła głoszącego koniec świata.

Przestrach i rozpacz we wsiach sąsiednich osadzie 
Feliksów, w której ostatecznie się zatrzymaliśmy, był 
nie do opisania. Lud biegł do krzyżów i stacji i tam 
z płaczem się modlił. Kobiety mdlały i jęcząc bie 
gały. W cztery godziny jeszcze po spadnięciu, gdy- 
śmy korzystając z gościnności komisarza leśnego 
p. Czachowskiego przybyli do jego mieszkania, usłu
gująca tam dziewczyna wiejska nie chciała przynieść 
nam wody do umycia, zawodząc ciągle od płaczu.

Po wysłaniu depesz telegraficznych do Małkini o 12 
wiorst odległej stacji kolei petersburskiej, napisałem 
na dwóch kartkach jednobrzmiącą krótką wiadomość 
o losie naszej wyprawy. Kartki przywiązałem gołę
biom, które pomimo przygód przy spadaniu cało tak
że wyszły. Skrzydlate posły z różowemi dla uwyda
tnienia wstęgami wzbiły się zpoczątku wysoko, zmie
rzając w dobrym kierunku ku Warszawie, wkrótce 
jednak usiadły na drzewie, i jak nam mówiono długo 
jeszcze krążyły po nad Feliks o wem. Co się z niemi 
stało nie wiem, dość, że dotychczas depesz naszych 
nie doręczyły jeszcze swemu właścicielowi.

Resztę dnia i wieczora przepędzaliśmy w domu 
p. Grymowskiego komisarza leśnego i na przechadzce 
w pięknym miejscowym parku. Przyjęci jak najser
deczniej opuściliśmy Feliksów już po północy i przy
byliśmy do Małkini o 4 wnocy, skąd zaraz prawie 
nocnym pociągiem powróciliśmy do Warszawy.

A teraz ciekawiście naszych wrażeń, otóż przyznam 
się wam, że bez względu na pewne niebezpieczeństwa, 
które tym razem silnie się objawiły, przygody nasze 
onegdajaze tkwią mi w umyśle, nie jako rzeczywiste 
fakta, ale jako wspomnienie jakiegoś osnutego na tle 
wschodniej fantazji snu. Często doznaje tylko lek
kiego kołysania, jakbym jeszcze siedział w łódzce za
wieszonej wśród obłoków i to mi przypomina rzeczy 
wistość.

A czym się bał, spytacie, odpowiem wam i na to 
otwarcie: nie było czasu bać się. Zresztą energji 
■kapitana Bunelle i jego doświadczenia dają silnę rę
kojmię uniknięcia jakiegoś nieszczęśliwego wypadku.

Riz tylko jakoś miałem pewną obawę, mijając 
linję kolei petersburskiej i przechodząc ku terespol- 
skiej w odległości 3 lab 4 mil... bałem się spaść w Mie
ni pod C głowtm. 

Wiadomości miejscowo.
= Senior Bftctwa Miłosierdzia S go Rocha, ma 

zaszczyt zawiadomić dostojnych protektorów i prote

ktorki, oraz obojaj płci członków Bractwa i wiernych 
Chrystusowych: iż w przyszły piątek t. j. d. 16 b. m., 
jako w uroerysteść S go Rocha Patrona Bractwa i Pa
trona od wszelkiej epidemji, odprawiać się będzie 
w kościele S go Krzyża solenne Nabożeństwo, z wy
stawieniem Najświętszego Sakramentu, z procesjami 
i kazaniami, z rana i w czasie Nieszporó w.— W dniu 
tym zaś o godzinie 5 tej po południu, zaraz po Nie
szporach odbywać się będzie przed ołtarzem S go Ro
cha, sessja bracka wpisowa, na której osoby życzące 
sobie do tegoż Bractwa należeć w księgę Album wpi
sać się będą mogły. Nadto jednocześnie przyjmowa
ne będą należne od Braci i Sióstr składki tak zaległe 
jak i bieżące.

= „Księżna Jerzowa,“ komedja Dumasa syna, za
powiadana i przepowiadana tylekrotnie przez tutejsze 
pisma, ma nareszcie ujrzeć gazowe światło sceny 
w przyszłym tygodniu, próby z niej albowiem odby
wają się codziennie. Główniejsze role w tej sztuce 
przedstawją panie: Modrzejewska, Palińska, Ostrow
ska, Borkowska, Niewiarowska, Przedpełska, Gilska, 
oraz panowie: Stolpe, Świeszewski, Grzywiński, Dłu- 
żiwski, Krogulski i Dąbrowski.

= Pojawiła się w tych dniach w księgarniach Ele
gia na fortepian, poświęcona cieniom ś. p. Stanisława 
Moniuszki, kompozycji nauczyciela muzyki i kompo
zytora W. A. Giiiuebergi. Elegji rzeczona jest ory
ginalną. Introdukcja tylko rozpoczyna się tematem 
z opery „Halka*1: „Szumią jodły" i t. d., a kompozy
cję zakończa ustęn z piosnki obłąkanej Ofelji (nu
conej w trajedji „Hamlet1*), kompozycji ś. p. Moniusz
ki. Jako wydawca Elegji p. Gitineberg poświęcił 20 
egzemplarzy na dochód rodziny nozostałej po zmar 
łym mistrzu, które złożone są w Rodakcji „Kurjera1*, 
gdzie takowych nabyć można po cenie kop. 30.

= W manipulacji pocztowej dotyczącej ekspedycji 
korespondencji miejskiej, spotykamy od pewnego cza
su korzystną zmianę. Polega ona na tern, iż jedno
cześnie z wyciśnięciem stempla pocztowego, kasujące
go markę, wyciska się drugi oznaczający godzinę, 
w której list został ze skrzynki wyjętym. W ten więc 
sposób ustanowioną została kontrola bezzwłocznego 
doręczania listów, która jest nader pożyteczną dla in
teresantów. Ktoś odbierający list o godzinie przy
puśćmy drugiej po południu ze stemplem oznaczają
cym godzinę 9 tą, ma prawo natychmiastowej rekla
macji.

= Dyrektor orkiestry lignickiej ma już wkrótce o- 
puścić Warszawę. Ostatni koncert zapowiedzianym 
został na dzień 4ty września. Dżdżyste lato nie bardzo 
sprzyjało tegorocznym koncertom w Dolinie, to też 
p. Bilse wcześniej niż zwykle opuszcza nas, a choć go 
spotykają liczne inwitacje, by wprzejeźlzie swoim za
trzymać się zechciał w większych miastach prowin
cjonalnych dla dania tam kilku koncertów, wątpimy 
czy Szanowny Dyrektor lignicki zaproszeniom tym za- 
deść uczyni, spiesząc by się czemprędzej ulokawać na 
stalszy gdzieś pobyt.

= Instytutowi moralnie zaniedbanych dzieci bra 
kuje dobrego instrumentu, przy pomocy którego na
uka śpiewu chóralnego mogłaby być odpowiednio 
prowadzoną w Instytucie. Niejednokrotnie już Zarząd 
podejmował staranie by brakowi temu zaradzić. Do
tąd jednakże napróżno. A wszakże nie wątpiemy, że 
nie mało jest u nas ludzi, dla których i dobro instytu
tu nie jest obojętnem i którym nie zabraknij chęci 
przyjścia w ten lub w ów spesób staraniom zarządu. 
Dla tego też sądzimy, iż jeśli nie znajdzie się kto z pa
nów właścicieli składów lub fabryki instrumentów, 
któryby zechcirł na ten cel zaofiarować choć nie ko
sztowną ale dobrą fiiharmonję, znajdą się w każdym 
rasie tacy, co zasiłku pieniężnego na nabycie odpowie
dniego instrumentu nie poskąpią.

— (Art. nad.) Panie Redaktorze! Przelmiot 
o którym kilka słów chrę pomówić z publicznością 
zasługuje rzetilnie na pośrednictwo pisma twego.

Bardzo często czytamy ogłoszenia wekslarzy ofia
rujących sprzedaż pożyczek losowych ruskich na raty, 
mianowicie po rubli srebrnych pięć miesięcznie.

Na pierwszy rzut oka zdije się to zawierać pewne 
ułatwienie dla publiczności, i w takiem też świetle wi
dzi to „Kurjer Codzienny," jak o tem świadczy Numer 
jego 175 z roku bieżącego, w którym na stronicy 4-ej 
ogłasza operację tę za najpraktyczniejszą w pomyśle, 
albowiem dogadza ona zarówno interesowi sprzeda
jących, jak i publiczności.

Nie mam ani zamiaru ani chęci odradzać ogółowi 
gry w losy

Nie chcę równie czynić wyrzutu wekslarzom, że 
przez ogłoszenia i sprzedaż na raty zachęcają do gry, 
bo czynią to w swoim interesie, i w dążności o swe 
zyski.

Ale na to zgodzić się nie mrgę, żeby ofiarowana 
sprzedaż ra raty była najpraktyczniejszą i najkorzy
stniejszą db publiczności.

Przeciwnie, zdaniem mojem, jest ona nader ciężki 
a nawet ryzykowną. j

Trudną jest dla tego, że kupujący pozostawia pro > 
cent od losu na rzecz sprzedającego, a nadto musi mi 
dodać drugie pięć procent od niewniesioncj kwoty 
płaci więc podwójny procent, a sam za wkłady nic 
ma żadnej bonifikacji. j

Ryzykowną jest dla tego, że los, a tem samem 
i możliwa wygrana pozostają w ręku sprzeda' 
jącego, a gdzież tu bezpieczeństwo czyli tak zwana , 
rękojmia? Na czemźe ona polega? Zaiste nie na t 
hipotece, i nie na żelaznym zakładowym kapitale, ale 
tylko na słowach i piśmie! Któż może więc zasadnie 
twierdzić, że tu nie ma ryzyka? )

Nie dotykając nikogo, nie wymieniając wypadków, 
jakie się nawet przed naszemi oczami nie rzz zdarzyły, 
śmiało można powiedzieć, że bezpieczeństwo polega
jące tylko na samej wierze i osobistej rękojmi poje
dynczej osoby, może łatwo stać się zawodne i wzglę
dem pewności o los, i względem wygranej.

Powie ktoś, że prawda, ale jakiż inny pomysł może 
być ofiarowany w zamian pragnącej gry, a niezamoż
nej publiczności.

Dla rozwiązania pytania tego potrzeba przytoczyć, 
że Banki nasze odpowiedzialne, jakiemi są: Dyskonto
wy, Handlowy i t. p., dają chętnie zaliczenia na jeden 
los sturublowy do wysokiści rsr. 130, tak, że chcący 
posiadać jeden taki les potrzebuje dopłacić tylko róż
nicę kursu, która wprawdzie jest zmienną, ale obecnie 
nie jest wyższą od 25 rubli.

Kto więc ma lub mieć jest wstanie fundusz rsr. 25, 
może takie zaliczenie złożyć u jednego z wekslarzy, 
a ten mu ułatwi zastawienie losu w j >dnym z powyż
szych Banków.

Tym sposobem zapłaciwszy a conto wekslarzowi 
rsr. 25 (resztę bowiem rsr. 130 odbierze wekslarz 
z Banku za złożeniem losu na imię kupującego), sta
nie się kupujący od razu bezwarunkowym właścicie
lem losu, i nie będzie opłacać przez taki długi czas 
blisko lat trzy podwójnego procentu 5 od sta, ala tyl
ko pojedynczy procent od rsr. 130, gdyż proceat do 
losu przywiązany, jeżeli go nie przekaże Bankowi, do 
niego należeć będzie, a gdy będzie składał ratami 
miesięcznemi po pięć rubli, zanci.st wekslarzowi, do 
kassy oszczędności, będzie miał nadto od nich procent 
i uzbiera mu się niedługo fundusz, którym badzie mógł 
Bank zaspokoić i los wykupić.

Uniknie również możliwego ryzyka nie tylko pod 
względem wygranej, ale i pod względem lesu samego, 
jak się to wyżej rzekło, bo Banki te, jako upoważnio
ne przez R~ąd na pewnych podstawach, dają zupełnie 
inną gwarancję, aniżeli pojedyncza osoba wekshrza, 
chociażby w tej chwili wydawała się być odpowie
dzialną i jak najrzetelniejszą, z czasem bowiem poło
żenie jej, bez winy nawet, na niekorzyść zmienić si$ 
może.

Że zaś taka operacja jest możliwą, a nawet łatwą, 
dosyć nadmienić, że są wekslarze, którzy, jak tego 
sam doświadczyłem, chętnie ofiarują gotowość swą 
do takiego pośrednictwa, czyli mówiąc wyraźnie do 
sprzedaży u siebie losu, jedynie za różnicę kursu, 
i przeprowadzenia zastawu w jednym ze wspomnionycb 
Banków.

Z uwag tych moich może nie wszyscy będą w stanie 
korzystać, ale ci przynajmniej powinni, którzy są 
w stanie zaliczyć różnicę kurou,§a już byłoby i to db 
mnie przyjemnie, żem cht ć pewnej części ogółu radą 
moją stał się pożytecznym, co całego życia mego było 
i jest celem.

R. R S. Józef Korytkowski.
— W dniu 14 sierpnia 1796 r., w Warszawie ogło

szono po raz pierwszy w gazetach taksę na chkb i 
mięso.

— Pani Boguszewska chórzystka opery tutejszej, 
zaangażowaną została przez pana Caroselli impressa- 
rio opery włoskiej niestale obecnie mieszkającej w b. 
teatrze Rappo, do ról pomocniczych. Pani B. jako 
solistka śpiewała kilkakrotnie rolę: panny Flory w o- 
jerze Verdi’eg : Violetta.

= Kalendarz na r. 1873 nowy, przeznaczony dla 
„miast i wsi," drukuje się już obecnie w zakładzie ty
pograficznym p. J. Noskowskiego. Redakcją owego 
kaLndarza zajął się jeden z tutejszych utalentowanych 
literatów. Spodziewamy się, że dobre chęci wydawcy 
i redaktora dobrym skutkiem uiwitńczone będą.

= WT gubernji suwałkskiej, żniwa odbyły się po
myślnie, ale plony, mianowicie zbóż ozimych, żyta i 
pszenicy, są liche.

= W nadchodzącą sibotj, to jest dnia 17 b. m-i 
daną będzie przez artystów opery włoskiej na benefit 
pierwszego barytona p. Crctti, opera „Maria di Ro
han;** w przyszłym zaś tygodniu na beiufia dyrektora 
truppy p. Carosellego, ciż sami artyści wykonają operę 
Donizettego pod tytułem „Męczennicy."

— Klucz od zatrzosku znaleziony na,ulicy Przejazd 
diii 12go b. m., odebrać można za fidowodnienieir 
w Redakcji „Kurjera Warszawskiego**. jŁj
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— We ciwartek dnia 3 (15) sierpnia, odbędrie się w ogto-
fl«ie Saskim sabawa z musjk%, illuxinacją, fajerwerkiem i 
loteria Lirową, na korzyść dzieci Marj Askiej ochrony 
* Warszawie. (G. P )

— W d. onegd. znajdowało się na widowiskach i zabawach 
osób: w Teatrze Letnim 409; w Teatrze Rappo —; w Do
linie Szwajcarskiej na konc. 360; w Eldorado 612; w Alham
bra 519; w Alkazarze 472; w Tivoli 616; w Kassino —; 
Pod Sękiem —.

— W tjmłe dniu, pochowano na cmentarzu prawosław
nym ciał zmarłych męi. 1, kob. —, dzieci —, na cmenta
rzu katolickim: męż. 2, kob. 2, dzieci 9, na cmentarzu 
OWang.-augsb. i reformow.: męi. 2, kob. —, dzieci —: na 
cineut. starozak. męż. 2, bob. 1, dzieci —. (Gaz. Polic.)

= „Nowcsti" podfją z pism niemieckich, wiado
mość, źe nauczyciel wiejski, niejaki Edward Wagner, 
wynalazł tablicę, n której można pisać atramentem i 
potem łatwo ścierać takowy. Odkrycie to ministerjum 
cświecenia w Niemczech uznało za bardzo praktyczne 
i zaleciło szkołom nabywanie podobnych tablic. Tabli- 
te takie mogą się przydać i dla stenografów, którzy 
lapisawszy na tablicy sprawozdanie atramentem do 
ropjowania mogl by otrzymywać kilka odbitek.
= Korrespondent „Gołosa“ donosi do tej gazety 

. Kijowa, że w dniu 16 lipca straszay pożar zniszczył 
•6 drewnianych sklepów, znajdujących się na Padole. 
Straty wynoszą miljon rubli, tak przynajmniej donoszą 
upcy; wiedząc jednak, że w jednym tylko sklepie 
paliło się żelaza na 240,000 rubli, można dać wiarę 
ik ogromnej stracie. Korrespondent oddaje wielkie 
ochwały straży ogniowej, chociaż nie dziękuje jej 
'cale za ocalenie domu kontraktowego, w którym 
lieścił się szpital choleryczny; a to w tern przekona- 
iu, że tylko ogień mógłby dostatecznie oczyścić to 
ibudowanie z tych wszystkich szkodliwych miazma- 
5w, jakie po sobie pozostawiła cholera.
= Komitet ministrów roztrząsnąwszy w tych 

niach przedstawienie ministerstwa finansów o do- 
woleniu towarzystwu przemysłowemu i handlowemu 
Uładówce wypuszczenia obligacji, i zmiany dotych- 

sasowej ustawy, zgodził się z wnioskiem minister- 
wa co do emissji obligacji, poczynił jednak niektóre 
Diany w redakcji ustawy, odnoszące się głównie do 
ubezpieczenia właścicieli obligacji przez powiększc
ie kapitału rezwowego.

Częstochowa, dnia 10 sierpnia 1872 r.—Dziś odby- 
’ się tu dwa tbrzędy zaślubin, na które tak z okolic 
k z samej Warszawy dość znaczna liczba osób przy- 
yła—primo w godzinach rannych, panny Regulskiej 
5rki ś. p. Bronisława Regulskiego, b. assesora okrę- 
a Wieluńskiego, przy b. Kom. Rz. P. i Skarbu, z pa- 
tm Chodeckim regentem—po południu panny Iłyc- 
‘ej, córki świętej pamięci Iżyckiego byłego urzę- 
aika Tow. Kred. Ziem., z panem Lippa, urzędnikiem 
órnictwa, a synem ś. p. Lippa, który utrzymywał 
Częstochowie znaną pensję dla młodzieży. Oba te 

brządki pobłogosławione zostały w klasztorze Pauli- 
ów na Jasntj Górze.
Wyjechał przed 3 dniami z Częstochowy magik Ro

an, który dał tu trzy przedstawienia z piękną Lilii 
ogichą, która powabnym tańcem wdziękami, za- 
iwycała mieszkańców Częstochowy. Gdyby nie ona, 
rzedstawienia byłyby się nie udały z pewnością
Na Częstochowę przyszła pora rozmuzykować się na 

“bre. Jeden z tutejszych przedsiębiorców pan Za
ckiewicz, prowadzi korespondencję z p. B hem, czy- 
F ten niecheiał wracając za granicę, wstąpić do Czę 
echowy i poznać jej miejszkańców z klassycznemi 
tworami po mistrzowsku wykonanemi.
Urodzaje są tu bardzo dobre i wydadzą tyle, o ile 

emia wydać może. Narzekają cgolaie na braki 
rożyzrę mięsa. Panowie gospodarze podwyższają 
°morne. Biedy w mieście nie brak, zgraja oberwu- 
•w z napuchłemi gębami i małych żydków, czycha 
t tłomoczki przybywających do świętego miasta, ko
ją żelazną. Są to niby zagraniczni przewodnicy do- 
fowadzający do hotelów. Radziłbym jednakże nie- 
Idawać się im w opiekę, gdyż częste zdarzają się 
Jpadki kradzieży. Nawet wczoraj biedną jakąś wdo- 
6 ograbiono.
+ Dziś, jako w trzecią bolesną rocznicę śmierci 
P. Józefy z Juvenów 1 gr ślubu Romanowskiej, po

ufnego Drabińskiej, odbyło się w keściele S go Au- 
hiego, żałobne Nabożeństwo ogidzinie 10 ej zrana. 
+ Za spokój duszy Amelji Braun z Sikorskich, od- 

'rHionern będzie w piątek dnia 16-go sierpnia r. b, 
keściele Narodzenia N. Panny na Lesznie, o godzi- 

le 9-ej ziana żałobne nabożeństwo, na które to po
stały ffiąż z córkami zapraszają Krewnych, Przyja- 

i Znajomych. —7924—
I. T Vi bolesną rocznicę śmierci ś. p. Marji ze Spis- 

Schultz, odprawioną będzie w dniu 16 tym b. m. 
■i 1; piątek Msza żałobna w kościele Przemienienia 
‘bskiego, przy ulicy Miodowej o godzinie 10-tej 

, • — 8110—
U’pin .dn’u 16 sierpnia, to jest w piątek, ogodzi-

• ‘ !O-ej z rana, w ko ściek Powązkowskim, odjra- 
One zostanie nabożcńrtwo żąkbae, jako w 20 Etą

rocznicę, za duszę ś. p. Bernarda Ignacego Kruszew
skiego, na które pozostała żona wraz z córkami 
w nieobecności synów, Krewnych, Przyjaciół i Znajo
mych zapraszają. —7963 —

-j- W przyszły piątek, t. j. dnia 16-go b. m., jako 
w dzień imienia ś. p. Rocha Mianowskiego, b. Emery
ta i Obywatela m. Warszawy, odbędzie się w keściele 
S-tej Anny, na Krakowskiem Przedmieściu, o godzi
nie 10-ej rano, Nabożeństwo żałobne za spokój jego 
duszy; na które zaprasza się Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych zmarłego. —7974—

-j- Karolina z Stokowskich Zielenkiewicz, żona Se
kretarza Domu Badań, po długiej i ciężkiej chorobie 
zasnęła w Bugu 13 go b. m. Pozostały w nieutulonym 
żalu mąż wraz z drobnemi dziećmi, zaprasza Przyja
ciół, Kolegów i Znajomych, na Nabożeństwo żałobne 
w keściele Narodzenia N. M. P., na Lesznie, w dniu 
15-tym b. m., o godzinie 9-tej z rana, i na wyprowa
dzenie zwłok z kaplicy tegoż kościoła, w tymże dniu, 
o godzinie 6-tej po południu. _____ —7994—
■mb—ammmwiiwni

Przegląd polityczny.
Mowa tronowa angielska tchnie cała uczuciem za

dowolenia z zewnętrznego i wewnętrznego stanu kra
ju, uczuciem, które w ostatnich odezwaniach się mini
strów wyszło na jaw w sposób bynajmniej nie dwu
znaczny. Królowa wspomina przedewszystkiem o za
łatwieniu zajścia z Ameryką, ciesząc się że wynikłe 
ze sprawy Alabamy kwestje politycznej natury „nie 
staną nadal na przeszkodzie do dalszego porozumie
nia się obu narodów11. Z pomiędzy innych spraw 
zewnętrznych, pierwsze miejsce zajmuje traktat han
dlowy z Francją. Znajdujemy w mowie tronowej 
wzmiankę, że Francja niedawno wyraziła życzenie, u- 
skutecznienia dalszej wymiany zdań w t?j sprawie, a 
w związku z tem pozostaje zapewne przybycie hra
biego Harcourt de Trouville, o którem donoszą dzien
niki paryzkie. Dodają one prócz tego, że rząd an
gle Iski ma wygotoweć netę do gabinetu werstlskiego, 
w której zawarte są wiadomości o nowej taryfie przy
wozowej i wywozowej tyczącej przedmiotów przywożo
nych z Francji lub do Francji przeznaczonych. To 
przymuszone wejście na utorowane przez Francję dro
gi protekcji ekonomicznej, będzie zapewne nowym 
bodźcem dla stronników systematu ceł protekcyjnych 
w Anglji, którzy bynajmniej nie wyginęli w tym kra
ju, a wskrzeszenie tego systematu natrafi nawet w tej 
chwili nadość przychylnie usposobione umysły. Opińja 
oburzona jest na Francję zpowodu grożących ztamtąd 
ceł protekcyjnych, wzrasta ciągle trwoga o wczesne 
wyczerpanie angielskiego „czarnego djamentu" (węgla), 
jednocześnie też wzrastają ceny węgla i żelaza, jak 
również większej części artykułów niezbędnego uży
cia, w skutku powtarzającego s:ę bezrobocia i wygó
rowanych żądań robotników. Nie brak więc bynaj
mniej żywiołów do wytworzenia silnej pąrtji pro- 
tekcjonistowskiej, a gdyby torysowie chcieli wziąść do 
serca sprawę tej partji,rząd byłby niewątpliwie w dość 
krytecznem położeniu. Bądź co bądź rozstrzygnięcie 
tej kwestji stanie się udziałem przyszłej sesji parla
mentu, a od ducha nowej umowy z Francją zależyć 
bęizie czy prąi protekcyjny nie zyska w Anglji na 
sile. Stronnictwo zachowawcze ma ciągle na oku tę 
okoliczność. Dziennik „Standard1 • zajął się już tą 
kwestją z zamiłowaniem. Z o względu na interesa han
dlowe Anglji i na zwiększające się potrzeby obrony 
narodowej, dziennik powyższy d m. g.t się przywróce
nia dawnego podatku 4 szylingów od jednej wywożą
cej się tona węgli, a projekt ten dla którego „Stan
dard" zaskarbi bezwątpienia wielu przyj aciół, nie jest 
może bez podstawy jeśli go się będzie uważać za po
czątek kampanji przeciwko angielskiej szkole wolnego 
handlu i jej obecnej politycznej potędze.

Izba niższa na ostatniem swojem posiedzeniu o ty
le posunęła sprawę sędziego Keogha, że odrzuciła 
proponowane ze strony irląndzko-katolickiej wotum 
nieufności dla p. Keogha, 126 głosami przeciwko 23. 
Jako główny przeciwnik tej demonstracji, wystąpił 
markiz Hartington, który zalecał przedstawicielom 
Irlandji, ażeby postępowaniem swojem nie ściągali 
podejrzenia, że aprobują inaugurowany przez ducho
wieństwo systemat przekupstw wyborczych. Ducho
wieństwo znowu powinno unikać pozoru do zarzutu, 
że chce się posługiwać swoją organizacją przeciwko 
swobodzie wyborów w Anglji. Według deklaracji pro
kuratora jeneralnego Irlandji, proces przeciwko bi
skupowi ClonLrtowi i innym księżom, rozpocznie się 
w końcu września w Galway.

Ostatnie telegramy z Barnu świadczą, że i w Szwaj 
carji wyszedł na jaw antagonizm między ustrojem 
państwowym a nieomylnem papieztwem. Rząd ge
newski wezwał biskupa Freiburskiego, do obsadzenia 
dwóch probostw, chcąc się przy tej sposcbaości prze
konać czy utworzenie „biskupstwa genewskiego" jest 
istotnie faktem dokonanym. Z odpowiedzi biskupa 
okazuje się, źe Kurja wbrew istniejącym traktatom, 
na własną rękę te zmiany przedsięwzięła.

Przed kilku dniami już donosiliśmy, według dzien
ników paryzkich, o nominacji Dżemil Paszy posła tu
reckiego w Paryżu, ministrem spraw zagranicznych. 
Telegram z Konstantynopola potwierdza tę wiado
mość dopełniając ją doniesieniem o powierzeniu Ser
werowi Paszy, stanowiska reprezentanta Turcji w Pa
ryżu.

Rząd hiszpański dążąc do zupełnego uspokojenia 
powstania karlistowskiego, obrał drogę łagodności- 
Z Madrytu donoszą o amnestji udzielonej kilku oso
bom skazanym za należenia do powstania.

Nowe ministerjum greckie ukonstytuowało się na
reszcie pośród wielkich trudności, a jak „Gazeta Ko- 
k-ńska" donosi z Aten, przy wzrastającem ciągle nie
zadowól miu ludności. Nowo mianowany minister 
wyznań Zambellios, usunął się znowu, a na jego miej
sce wszedł Dametriusz Maurokordatos.

Z Nowego Yorku donoszą o zamordowaniu prezy
denta rzeczypospolitej Peru pułkownika Bałty, jako 
o wyniku jednego z tych rewolucyjnych wstrząśaień, 
które stanowią, jak się zdsje, wieczną właściwość re
publik południowo-amerykańskich. Morderca ogło
sił się dyktatorem, ale dyktatura jego, skończyła się 
wkrótce na latarni, na której go rozwścieczony lud 
powiesił.

Ostatnie wiadomości polityczne.
Paryż 11 go.— „J. cfficiel" urzędownie potwierdza 

że procent rzeczywistych udziałów w pożyczce ustano
wiono na 7,88. Limbcurg prefektem w Marsylji 
w miejsce Keratrego, Cantonneta w Lyonie i Leguay 
w Nancy.

Wersal 11-go.— Utrzymuje się pogłoska, źe Yoguć 
weźmie dymisję z poselstwa w Turcji i na jego miejsce 
zamianowanym będzie La Ronciere, Lsfranc powrócił 
z Trouville.

Bern 11 go.— Biskup frejburski (szwajcarski) od
mówił żądanego przez Kanton Genewski obsadzenia 
dwóch probostw dodaje, iż sprawa ta nahży do bisku
pa Hebronu in partibus ks. Mermillod.

Madryt 11 go.— Kiól udzielił zupełną amnestię 
pewnej liczbie indywiduów osądzonych za udział 
w powstaniu karlistów.

Petersburgi! go.— Eiigel adjutant Najjaśniejsze
go Cesarza Wszech Rossji ks. Dcłgoruki udaje się do 
Serbji dla powinszowania księciu Milanowi dojścia do 
pełnoletności.

Konstantynopol 11 go.— Dotychczasowy poseł w Pa
ryżu Dżemil pasza ministrem spraw zagranicznych; 
posłem we Francji mianowany Server-pasza. Aż do 
przybycia Dżenaila tymczasowo kieruje sprawami za- 
granicznemi Safvet pasza, minister sprawiedliwości.

Ateny 11-go.—Gabinet skompletowany. Dcmetro- 
jusz Mauricordatos ministrem oświaty Spiliotakis pr. 
zagranicznych.

Konstantynopol 11-go.— Midat pasza chce zapro
wadzić większe dzielnice administracyjne (elajety). 
Z prowincji nadesłano Midatowi 6,000 powinszowań.

Wiedeń 12-go.— Dzienniki pediją wiadomość o 
przeznaczeniu arcjksięcia Wilhelma na namiestnika 
i dowodzącego wojskami w Galicji z władzą, jaką ba
ron Keller posiada obecnie w Czechach. Wiadomość 
ta potrzebuje potwierdzenia.

Paryż 11-go.—„Journal officiel“ zamieszcza nomi
nacje siedmiu prefektów.

Pierwsze próby strzałów odbywały się wczoraj od 
l ej do 2 ej po południu — w Trouv.lle. Próbowano 
dzieła cztero i siedmio-funtowe; niosą one podobno 
na 6,000 metrów. Dano 40 strzałów. Kule nie tra
fiały jednak do celu; celem tym był statek na morzu. 
Wkrótce próbowane będą nowe dzbła w liczbie dzie
więciu, z których jedno stalowa — jako też kartaczo
wnica Reflyego. Na próbach obecni byli: jeden z ge
ne ralów Cesartko-Rcssyjskich, jeden cficer artylerji 
amerykańskiej, lord Lucan i pełnomocnik wojskowy 
austryjacki.

Gastein 12 go.—Słychać że cesarz niemiecki opuści 
Gastein 28 b.m. Wlschl zjedzie się z cesarzem austry- 
jackim i d. 31 b. m. wieczorem powróci do Berlina.

Konstantynopol 12 go.—konferencja posłów zagra
nicznych do uradzenia reform w wydziale sprawiedli
wości w Egipcie zebrała się w dniu dzisiejszym; przed
stawiono jej Nubar paszę egipskiego ministra spraw 
zagranicznych. Posłowie nie mogli się zgodzić na 
zasady sprawiedliwości karnej. Sprawozdanie z na
rad przedstawionym zostanie rządom.

Peszt 12-go.—„Reforma" donosi, iż rządy Austrji 
i Węgier zabroniły municypiom zaproszonym na 
obchód pełnoletności Milana Serbji, wysyłania odpo
wiednich dęputacji.

Madryt ligo.— Król przedłuża pobyt swój w B.I- 
bao, z powodu świetneg) przyjęcia jakie mu to miasto 
przygotowuje.

Monachium 12-go.— Rozporządzenia traktatu wer
salskiego nadające ks. następcy tronu pruskiego pra
wo odbywania inspekcji nad armją bawarską,zatwier
dzone zostały przez króla Ludwiką.



New-Tork 10 go.— Z Lima donoszą pod d. 27-ym 
lipca, że prezydent Balta zamordowany został przez 
Guitierezza. (Wspomniana wczoraj). Lud przez zem
stę zabił nie tylko mordercę, ale i jego trz ch braci. 
Wice-prezydent rzeczypospolitej objął władzę. Kon
gres rozwiązany przez Guitiereza zebrał s:ę na nowo. 
Spikojność zupełnie przywrócona.

DO DZIWOZONY.

Wśród skał spokojnych, 
Jodłami strojnych, 
Gdy pełnia błyśanie, 
Ptak w mgle zawiśnie 
I cicho jęknie....
Patrząc się w gwiazdy, 
Pomyśl i o mnie!

Liljo ty biała, 
Gdy będziesz stała 
Po nad strumieniem, 
Z świtu promieniem 
U smętnej skroni, 
Słuchaj jak wołam: 
Pomyśl i o mnie...

Miron.

W dniu 6 b. m., pobłogosławiony został z ko
ściele ewangelicko-augsburgskim, przez przewielebne
go J. Pastora Manitiusa, związek małżeński, zawarty 
między kupcfm tutejszym p. Stanisławem Wertheim, 
synem [zmarłego kupca i bankiera Aleksandra i My
jącej Doroty z Flammów, małżonków Wertheim, a 
panną Oktawją Seltmann, córką również zmarłego 
obywatela i Emeryta Sygfrieda Juljusza i żyjącej Do
roty z Flammów małżonków Seltmann. Po skończo
nej uroczystości ślubnej, państwo młodzi w towarzy
stwie osób zaproszonych, udali się do Marcelina za 
rogatką Belwederską, gdzie całe zgromadzenie po
dejmowane było z uprzejmą gościnnością przez mat 
kę panny młodej. —8007—

— Zarząd Stowaszyszenia Spożywczego „Mer
kury".— Zawiadamia, że sprawozdanie z działań Sto
warzyszenia Spożywczego za ubiegłe półrocze, wyszło 
z druku, i ostatecznie można nabywać takowe w skle
pach Stowarzyszenia, za opłatą 5 kop. za egzemplarz. 
Uwagi wynikające ze sprawozdania i wnksii, winny 
być składane w kantorze nsjpóźniej do dnia 22 go 
b. m. i r., w przeciwnym bowiem razie, na zebranie 
ogólne wniesionemi nie będą. — Dyrektor, A. Mako
wiecki.— Członek Sekretarz, B Maciejowski.—8001 

Rudolf Strobel, profesor Kcnserwatorjum Mu
zycznego, powrócił z zagranicy i mieszka przy ulicy 
Zielnej Nr 20, dom Wolffj.

— W prywatnym naukowym 4-oklassowym Zakła
dzie m^zkim przy ulicy Nowolipki Nr 6 nowy, z upo
ważnienia rządu utrzymywanym, zapis uczniów na rok 
szkolny 1872/3 — 8 trzydziesty bytu zakładu, rozpo- 
cznie się z dniem 16 sierpnia, wykład zaś nauk po
dług programu zwierzchności edukacyjnej z daiem 1 
Września r. b.

Uczniom szkół gimnazjalnych w tymże Zakładzie 
pomieszczonym, oprócz stałej miejscowej we wszystkich 
przedmiotach pomocy, uhtwiasię ciągła wprawa w ob
ce języki. O czem Szanownych Rodziców i Opieku
nów kształcącej się młodzieży, ma honor zawifdomić 
Przełożony Zakładu Jan Nepomucen Leszczyński, Ma
gister Prawa i Administracji. (1—2) —8003 —

— W Szkole Prywatnej Męzkiej Dwu-klassowej, 
utrzymywanej w Warszawie pizy ulicy Marszałkow
skiej, Nr 60, (róg Zielonego Placu), odbywa się co
dziennie w godzinach po południowych zapis uczniów 
przychodnich i pensjorarzy, tak przysposabiających 
się do Szkół rządowych,jakoteż poczynających naukę. 

St. Gargulski.
— Przełożony Zakładu Naukowego przy ulicy Lesz

no, Nr 18, ma honor zawiadom ć Szanownych Rodzi
ców iOpiekunów, iż zapis uczniówprzychodnich i pen- 
sjonarzy, rozpoczyna się 15 sierpnia, a kurs nauk 1-go 
września r. b.— Dla dogodności uczącej się młodzieży 
klassy w tym roku urządzono na dole.

(1—3) —7770— L. RyrożemńsAf.
— Prziłżmy Pensji męzki?j 4-ro klessowej przy 

ulicy Nowy-Świat Nr 1272 (5 nowy), mi honor podać 
do wiadi nit ści ceób interessowanycb,iż zapis uczniów 
rozpocznie dnia 20 b. m., a wykład nauk podług pla
nu przea Władzę Szkolną pnepisanrgo dnia 15 (27) 
sierpnia r. b. — J .n Barszczewski. (1— 3) —7985 —

— Zapis uczniów do szkoły 4-ro klassowej męzkiej 
w Łęczycy rozpocznie się dnia 14 (26) sierpnia, a kurs 
nauk 20 sierpnia (1 wrześaia) r. b., o cz’m osoby ia- 
teressowane mam honor zawiadomić — Sobolewski.

(2-3)-7881-

— Księgarnia Sz. Rubinsiteina, przeniesiona z ulicy 
Marszałkowskiej do domu pod Nr 7 (nowy), przy ulicy 
Nowy-Ś*ht, naprzeciwko Izby Obrachunków ej, ma 
honor polec ć Szanownej Publiczności wybór rozmai
tych i rzadkich dzieł, jakoteż książki szkolne, oraz 
przyjmuje w zamian stare książki. Poleca się nrzytem 
czytelnią dzieł beletrystycznych: polskich, francuz- 
kich i niemieckich, których miesięczny abonament 
wynosi 30 kop., z nadmienieniem, że stosownie do 
umowy, księgarnia może daweć do czytania i dzieła 
treści naukowej. (1—3) —7986—

— Dr. Rosenthal (ojciec), Naczelny Leksrz Szpita
la Starozakonr ych w Warszawie, po przyjaździe z za
granicy, przyjmuje (horych jak dawniej w mieszkaniu 
zwojem przy ulicy S to-Jerskiej Nr 1777 (26 nowy) 
z rana do godziny S-tej i od 4 tej do 6 tej po połu
dniu. —7900—

— Zapis uczennic na pensji 4 ro klassowej, przy 
ulicy Leszno, pod Nr 3 nowym, rczpocznie się 16 
sierpnia r. b.— Zarzycka (3—3) —7897—

— Mam honor zawiadomić Szanownych Rjdziców 
i Opiekunów, że z dniem 1 sierpnia przyjmuje ucz
niów przychodnich i pensjonarzy do mego Zakładu 
naukowego—jako też zajmuję się przygotowaniem do 
Szkół Rządowych i doprowadzeniem uczniów do egza
minu. Ulica Solna Nr 7 nowy, wprost szpitala dla 
dzieci. - Przełożony A. L. Piglowski. (4 — 6) —7573 —

— Uwiadamia się Szanownych Rodziców i Opie
kunów, iż z dniem 16 sierpnia rozpocznie się na pen
sji przy ulicy Królewskiej Nr 5, zapis uczennic od go
dziny 12-ej do 6 t<=j po południu. K irs zaś nauk 
otworzony d. 15 (27) sierpnia.— Marji Wolińska 

(3-3) -7884-
— Mam honor zawiadomić szanownych Rodziców 

i Opiekunów, że w szkole prywatnej męzkiej rirzy uli
cy Senatorskiej Nr 20 naprzeciwko kościoła S go An
toniego, zapis uczniów tak przychodnich jak i pen- 
sjonarzy rozpoeźnie się z dniem 20 lipca (1 sierpnia) 
a kurs nauk z dniem 8 (20) sierpnia r. b. — Przeło 
żony Jan Nepomucen Durecki. (6—6) -7593 —

— Niniejszym składam podziękowanie artyście-ka- 
ligrafowi p. Kajmanowi, za nauczenie mnie pisma i 
czytania niemieckiego w 8-u lekcjach, nie znając go 
zupełnie. — Sz. Trembicki. —7965 —

— Podaję do wiadomości osób interessowanych iż 
Pensja żeńska prywatna dotąd przezemnie utrzymy
wana w Warszawie, przy ulicy Krakowskie-Przedmie- 
ście w domu dawniej Grodzickiego Nr 411 (nowy 7), 
nadal w temże miejscu, pod moim własnym kierun
kiem, bez żadnej zmiany pozostaje.

Wykład nauk na rok szkolny 1872—73 rozpocznie 
się z dniem 19 sierpnia (1 września), zapis zaś uczen
nic tak mii jscowych jak dochodzących od dnia 5 (17) 
sierpnia otwartym będzie.— Paulina Kraków._______

ADllBIŚTRACJA
REfiŁDRI PAROWEJ Ai MA RZECE WIŚLE

Zawiadamia niriiejszem, że jutro, t. j. we Czwartek 3 (15) 
Sierpnia) 1872 r., jeżeli pegoda posłuży, kur ować b.dzie 
paropływ osobowy wraz z gabarą na Saska Kępę, co g»- 
dzina, do 10-tej wieczorem, za opłatą tam i z powrotem 15 
Kopiejek Wyjazl od południa Sprzedaż biktów odbywać 
się bidzie na przystani w Warszawie. —7853 —

Upoważniony ud władzy edukacyjnej 

Nauczyciel prywatny 
Srzyjmuje Uczni na stancję i przygotowuje do szkół 

lieszka przy ulicy Widok, Nr 5, w mieszkaniu Nr 7. 
(2—3)_________- 7973 -

Stancja dla Uczniów 
Przyjmuję Uczniów na stsncją i stół, ze pewniejąc wszel

kie w; gody, troskliwość i opiekę rodzicielską, ścisły nadzór 
a nadto jest m ejscowy korrepetytor, do udzielam wszel
kiej i w każdym czas e pomocy naukowej, róameż fortepian 
do muzyki, zs uaiatkowane wynagrodzę ie. — Wiadomość 
Plac Ś go Aleksandra ped Nr 5, u Adolfa Łukomskirgo, Nr 
26 mieszkania. (1~3) — 7829 —

Świeży transport
C ® 'W7Wr

z Marcinkaniec, tak zwanych kasztany, otrzymał Zakład 
Gastronomiczny M. Bilskiego pod Rakiem, Ta Pradze; 
które to odznaczają się nadswyczsjnym sn akiem. Zacład ten 
także poleca się szanownej Publiczności, dobor m Win roj- 
ma:tych i Potraw smacznie przyrządzonych.— M. Bilski.

P. S. Przyjmują s ę także obstahmki na obiady, wie
czorki przyjacielskie, inreciny li b wesela. (1—1) 7.'71 —

Przypominamy, że 

w Zakładzie Gimnastyki 
S. Z E W A L D A, 

(ulica Chmielna, między Nowym Świa‘em i Bracką Nr 9 no
wy), zap’s i lekcje Gimnastyki hygienicznej i 
szwedzkiej, z zastosowaniem jednej i drugiej du potrzeb 
każdego organizmu, odbywają się codzieLnie w rozmaitych 
godzinach. (1—6) — 7988 —

lewtrwlKS l»e 4-7ż»« <n..wv f>>ł>r<łi» irn Kuru fa Warsaawaiołgu

DOLINA SZWAJCARSKA.
K 0 I 0 ER I

PROGRAM y *
JUTRO:

1. Uwertura z op. Zarnpa, Herolda; 2. Zaproszenie do tań
ca, K. M Webera, is.rumentosał Hektor Berlioz; 3. Balia ta 
i polonez na skrzypce V.euxtempsa, wy*, p. Izydor Lotto; 4. 
Wielka fantazja z op.L's Dragons de VilUrs, solo na róż
ne instrument*, Józefa Duponta; 5. Uwertura z op Wesołe 
kumoszki z Windsoru, Nicolaia; G. Neu Wien, walc Str*us- 
sa; 7. a) Romans na arfę z towarzyszeniem orkiestry Ob.r- 
thóra; b) Marsz P ratów na arfę z towarzyszeniem orkiestry, W 
Parish Alvarsa, wyk. p. Alfons Hasselmam; 8. Schonka, pot- Wi 
poirri kom czae W. Schuberta; 9. Rapsndja węgierska (Nr 
2) Fr. Liszta, pryełożjł na orkiestrę Karol Miller (aa po
wszechne życzanie); 10. Die Gemiitliche, polka St. Lessers; 
11. Hymn do Św. Cecylji, solo na skrzypce, Gounoda, wyk. 
nadworuy solista-skrzypek, p. Otn Ltlatner; 12. Tysiąc i je
dna noc, walc Straussa.

POJUTRZE:
1. Faust uwertura, K. Wagnera; 2. Wielki taniec z po

chodniami B-dor, Meyerbesra; 3. Medytacje nad l-szą pre- 
' ludją Seb. Bacha, Gounoda; 4. Wielka fantazja z op. Wagne
ra Lohengrin, Józefa Duponta; 5. Uwertura z op. Seońraml- . 
da, Rossiniego; 6. KUnstlerleben, walc Straussa; 7. O but 
euch liebe VOgeleie, pieśó Gumberts, solo na trąbce, wyk. *" 
p. Speer; 8. Noten-Wechsel, potpourri Straussa; 9. Uwertu
ra z op. Fra-Diavolo, Aubera; 10. Bravour-galop, Schulhoffa; 
11. a) Modlitwa wieczorna, C. Re necke,—b) Cnanaon d’amour 
W- Tauberta; 12. Jager marsz, Bilsego.

Początek o godz. 6'/a -Wejście kop. 25.
We Środę 4 Wrześn;a: Ostatni Koncert.___________

' operTwłośka
w teatrze zwanymn tw ji » ■ • «>.

Jutro: Lukrecja Borgia W Sobrtę na benefii p. Cro- 
______________ tie: Maria de Rohan._______________  
UTTinDAlW" TOWARZYSTWO artystów DKaMA- 
JbLUUHAllU. TYCZNYCH pod dyrekcją Pawta Ra- 2. 
taję wieża- — Dziś we Środę: Na Benefis Da <iela i Emi- «. 
I'jl Ejblów Tragikomedja w 5 aktach ze śpiewami i Taó- 
cami: Don Juan czyli Libertyn ukarany. — Ju’ro we 
Czwartek. Dzieło sceniczne ze śpiewami w 5 aktach Ko- ■*" 
bety z kamienia.____________________________________ g]
A T TT A 7 A D TEATR NIEMIECKI pod dyre*- AliJkAEjLBi Cją Pani LEOPOLDYNY LUKATSY.

Dziś we Środę: Benefis-Vorstellung fir d e Local uui Ope- 
rettensilngerin, Frl. Albertine Habrich, Zum Ersten- 
male: An der schonen blanen Donau, Posss mit Ge- 
sang in 3 Akten, przez O. F. Berga. — Jatro wo Cswartek: 
Pierwszy raz Pfarrerskóchin farsa ze śoiewnm; w 3 ch 
aktach.—Pojutrze w Piątek: Po raz trzeci: Ein Engel, ko- 
rnedja w 3 aktach—Eulensplegel ais Schnipfer, ko- 
medja ze śpiewami w 1 akcie. _______________ __

T K A T K Ł M T » I.
Dziś: Kupiec Wenecki — Jutro: Beata i Almea.___ _ .

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ
Dnia 14 Sierpnia ISIS roku.

JO
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ostempl.

15

15

15

Pa
Ho 
ws 
ms 
roi 
Fr 
aki 
Bo 
»y< 
w i
Pr;
Km
Bi<
Es 
luć 
Br 
i t

i

dy

wi 
rą 
wi' 
zei 
nii

Półimperjały Ros. rs. — kop. — 
Dukaty Hol. rs. — kop. — 
Pruskie tal. w bilet. 
Austryjackie floreny w bilet, k. — 
Obligi skarbowe 100 re., (od kup). . 
Listy Zast. 3 okresu, 1. s. za rs. 100 . 
Listy Zast. 3 okresu, II s. za rs. 100 . 
Listy Zast. nowo 5 pr. z r. 1869 . . 
Listy Zastawne miasta Warszawy . 
Listy Likwidacyjne rs. 100 . . . . 
Obligi Tow- Kredyt. Ziemskiego . 
Obligacje kolei żel. Terespolskiej . 
Bilety Banku Cesara, z r. 1860 . . 
Nowa Kos. poż prem. s r. 1864 . .

» n n >i
» m -i n
M B >> .11   •

Akcje Drogi 4. War.-W. za sztukę . 
Akcja Dr. żel Warss-Bydgoskiej . 
Akcje Gł. Tow Ros. Dróg żsl. . • 
Akcje Drogi żel. War.-Terespol. . 
Akcje Banku Handl. Warsa, rs. 250 
Akcje Banku Dyskontowego Warsz. 
Akqa W. T. ub zpiecaeń od ognia 
Akcjo kolei Żel. Fabry.-Łódzkiej . 
Akcje T. Łazienek i Łaźni 500 . , . 
5»/0 Listy zaitawne rossyjakie ....

Wartość kuponu bież, od L>st. Zast 
Od Likwidacyjnych kop. SI1/,

kop. 57’/»

Ód Listów Zastawnych nowych kop. 72’/»
Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop. 18ll,/is 
BerUn\ Weksel 100 tal. 8 d. rs. 110 k. 17'/3 sr. 109 k. 95 
Londj/n 3 m. 1 funt st. rs. 7 k. 42 rs. 7 k 40*/j 
Paryi: Weksel 2 m. za 300 fr. rs. 87 k. 75 rs. —k. — 
Wieleń'. Wek. 2 ni. za 150 wre. 100 k. 5 rs. 99 k. 75.
- Ceny Targowe Warszawskie -Z dnia 13 S.erpni* 

płacono za korzec pszenicy wagi 242 do 250 funtów rs ! 
kop. 75 do rsr 8 kop. 55; żyta wagi 232 do 240 011 
rsr. 4 kop. 87’/, do rsr. 5 k. 40, jęczmienia 2 i 4 go r«S 
dowego rs 3 kop. 15 do rs. 3 kop. 60; owsa rs. 2 kop' 
25 do rsr. 2 kop. 32‘/3; Groch polny rsr. k. —do rs. ''' 
kop. —; kartofle rsr. 1 kop. 5 do rsr. 1 kop. 20. siaO* 
od kop. 25 do 271/,; słoma od k. 15 do kop. 17'/, za pud

Okowitę ptacono-dnia 13 Sierpnia hur.ową sktado* 
czą za garniec od kop. 150—151. Pojedynczą szynkars*’ 
za garniec od kop. 152 - 153.

Wysokość wody na rz W>śle pod Warszawą stóp. 5, c. 5.^
HoRRojroHo lleHuvnow*. (l.».-/n*.*-* •

Żądano | Płacono

RUBLE I KOP. SR/

50

9t 45 94
93 20 93
93 4> 93
90 30 90
79 40 79
— - 100
— — —

—
i— — —
— — —
— — —
— — _
— — 98

—
— — 140
—— — —
— — —

287 285
139 — —
— — 107
— — —

. — — —
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— Widsąc się w konieczności podać podać 
do powszechnej wiadomości, że paa Bolesław 
Dutkiewicz pełniący obowiązki subjekta W 
magazynie naszym wyrobów Platerowanych, 
od d. I go z. m. od takowych zwolnionym zo-. 
stał, osirzegamy przeto aby temnż żadnych 
wypłat na rachunek nasz nie czyniono, gdyż ta
kowa pod żadnym pozorem akceptowanemu 
nie będą.

Norblin i S-ka.
________ -7894-___________ (2-3)_______  

Jeat do wydzierżawienia
Htmm 

złożona z jedrrj karczmy nad Wisłą o 26 
wiorst od Warszawy z, rogatką Ma^ymontską. 
Wiadomość u właściciela we wsi Dębinie i 

Przewóz promowy 
na rzece Wiśle od Świętego Michała, zaS 
propinacja każdego ccasu.

-7307- (2-4)

Wdowa otrzymująca od lat kilkunastu ucz
niów, pragnie przyjąć na stancję wraz ze sto
łem Uczniów Gimnazjalnych, zapew
niając im wszulkie wygody, opiekę macie
rzyńską i nadzór domowy, za umiarkowane 
wynagrodzenie. Wiadomość powziąść można 
przy ulicy Hożej Nr 7, a mieszkania 10, na 
a gim piętrze, Z. Wiśniewska.

— 7848— (3 3)

ga być pomieszczeni na stół i stancję 
Uczniowie niższych klass, potrzebujący 
opieki rodzicielskiej. Pomoc w naukach i 
lekcie języków fraacuzkiego, niemieckiego i 
na fortepianie, od umowy. Adres: Krakowskie- 
Przedmieście Nr domu 28 (393 lit. B,) a 
mieszkania 15-ty. —7753 - (4-6)

STANCJA DLA UCZNIÓW.
Rodowita francuzka, mająca upoważnienie 

Władzy Szkolnej, tak jak i lat poprzednich, 
życzy sobie przyjąć uczniów na stół i miesz
kanie. za cenę umiarkowaną, zapewniając ro
dzicielską opiekę, oraz konwersację francus
ką i korrepetycje; życzący, mogą także ko
rzystać z fortepianu.

Nowo • wstępujący do szkół, nieobeznani 
z formalnościami, znajdą wszelkie ułatwienia.

Wiadomość przy ulicy Chmielnej Nr 33, a 
mieszkania Nr 10, na 2-gim piętrze od frontn.

Tamże jest Student Uniwersytetu, pragnący 
udzielać korrepetycje i konwersacji francuz- 
kiej._________ -7689-________ (4 6)

Race;ywisty Radca Stanu

Mikołaj Grygorjew, 
przedtem Urzędnik Ministerjum w Peters
burgu, w celu uregulowania spadkowego, 
proszonym jest o nadesłanie podpisanemu, 
w przeciągu miesiąca dokładnego swego 
adressu.

0. L, Fata.
Ryga Schennen tr: Nr 2, d. 18 lipca 1872 r. 

(3-3) -7823-

DODATEK do Klin JER A. WABSZ AWSKM N”178.
Dnia 14 Sierpnia 1872 roku. Środa. Dnia 2 (14) Sierpnia 1872 roku.

Nakładem Księgarni Gebethnera i Wolffa w Warszawie
wyszły następujące dzieła:

f IMA J
£ Dra Fryd. Schrcedlera
T- przełożył Dr ALFONS CISZEWSKI.
ry, Wydanie drugie dopełnione według ośmnastego niemieckiego wydania, z drzeworytami, 
ot-Warszawa 1872. Cena rs. 1, z przesyłką rs. 1 kop. 25.

I ostatnTklassyk
8-ka.

•W’ST’OZRZEZNriEISrrE

(1-5)itt

Nakładem Księgarni GEBETHNERA i WOLFFA w War
szawie wydane zostały następujące dwie książeczki 

do nabożeństwa.

z pierwszej połowy naszego stulecia 
przez K. Wł. Wójcickiego.

8-ka. Warszawa 1872. Cena kop. 90, z przesyłką rs. 1 kop. 10, — 7914 —

Nakładem Księgarni 8. H. Merzbacha, 
Miodowa, 14, 

wyszedł 7my zeszyt nader użytecznego dzieła pod tytułem:

w stanie zdrowia i choroby,
Professora i Doktora Bocka, 

przełożył 
z ósmego niemieckiego wydania 

Dr Jakób Rosenthal.
Cena każdego zeszytu kop. 15, a takowych będzie 16, które wychodzą co dwa tygodnie, 

Księgarnia ta posiada jeszcze bardzo już rzadkie:
1. Encyklopedja Powszechna wyd. Orgelbranda, oprawna w 28 tomach i 

»■ 2. Historja Państwa Rossyjskiego Karamzina, 12 tomów in 8 o, cena rs. 30 za 
ni-rs. 15. (1-1) - 7967 -
lń- ------ ---------------------------------- —-— ---- "  jto-łj ----------------
re
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HB TWOją MM| 
Nabożeństwo dla dzieci 

na chwal ę Boga i cześć Najświętszej Marji Panny
, UŁOŻYŁA

JOZEFA KAMOCKA.
CENA bez oprawy kop. 371/,. W oprawie w płócienko angielskie brzegi złocone 

kop. 75. W oprawie w skórkę kozłową, brzegi złocóne rs. 1.

ZDROWAŚ MAR JA 
Nabożeństwo dla młodego wieku.

, zebrała i ułożyła
JÓZEFA KAMOCKA.

GENA bez oprawy kop. 60.-W oprawie w płócienko angielskie brzegi złocone rs. 
!•—W oprawie w skórkę kozłową brzegi złocone, rs. 1 kop. 35.

Wydanie obu książeczek ozdobne na papierze welin.
Książeczki powyższe przeznaczone, jedna dla dzieci, druga dla młodego wieku, za

wierają modlitwy namaszczone duchem szczerej pobożności, wzbudzają żarliwą wiarę i go
rące uczucieczci i miłości ku Bogu i Najświętszej Marji Pannie, a dołączone odpowiednie 
wiekowi medytacje i rachunki sumienia, posłużą niewątpliwie do skierowania młodocianych 
serc na drogę prawdziwej cnoty. Zalecić więc pozostaje, aby rodzice troskliwi w wychowa
niu swych dziatek, pod* li w ich ręce te książeczki uczące moralności i czystej modlitwy.

Każda z książeczek jest dla chłopców i dla dziewcząt oddzielnie.
(9-10)  — 7342 -

KSIĘGARNIA
■■ 1 Mffl 

w Warszawie, 
otrzymała Tom II pisma:

,.NA DZIŚ."
Tóm ten między innemi zawiera: 

Pamiętniki Dra Józefa Franka, przez Dra 
Homolickiego (ciąg dalszy).—Daniel, powieść 
Współczesna, Józefa Tretiaka. -Naprzód, ro 
mans Spielhagena (cisg dalszy).—Poezje Ko- 
»ola Brzozowskiego, Hugona Wróblewskiego, 
Franciszka Gumowskiego i Karola Swiadziń 
skiego. — Plato i jego rzeczpospolita przez 
Bolesława Limanowskiego. — Kobiety Histo
ryczne, przez Dra Liska. O kadyfikacji praw 
V dawnej Polsce i jej znaczeniu europejskiem, 
Przez W. A. Maciejowskiego. Do czasów Zy
gmunta I, przez Al hr. Prsezdzieckiego.— 
Biografia Dr. J. K. Szlachtowskiego, przez 
Estreichera. — Rzecz o obchodach weselnych 
ludu w Polsce i na Rusi, przez O. Kolberga. 
yrzeRląd artystyczny, przez Ant. Zaleskiego

t*CeSa Prenn“»eracyjna na 3 tomy 
Rs. 6, z przesyłką Rs. 7. Oddzielnie każ- 
“y Tom, po Rs. 2 kop. 50.

-7603- (3—3)

— Księgarnia i Skład Nut Maurycego 
Orgelbranda, naprzeciw posągu Koperni
ka, otrzymała na skład główny

POŚMIERTNE DZIEŁO 

ADAMA MICKIEWICZA, 
PIERWSZE WIEKI 

HISTORII POLSKIEJ.
Paryż. Cena 90 kop. Z przesyłką pocztą 

Rs. 1. -8,000- (1 3)

W dniu 4 (16) Sierpnia 1872 r. o godzinie 
10 z rana w Trybunale Cywilnym w War
szawie w wydziale I sprzedają zostanie w dro
dze subhastacji

OdBWDNM
Nr 230Ga, w Warszawie przy ulicy Dzikiej 
położona. Licytacja zacznie się od summy 
Rs. 10,000 jako ’/, części wynalezionego zni
żonego szacunku. Vadium Rs. 2,000. Zbiór 
objaśnień i warunków sprzedaży przejrzane 
być mogą u Józefa Karpińskiego Oprońcy 
przy Sepacie pod Nrem 1773, i u pisarza Try
bunału Cywilnego w Warszawie, wydziału I 
pod N. 549 kancelarje swe utrzymujących.

-8005- (1 1)

Potrzebny jest na prowincją

że utrzymuję uczniów 
im stół, mieszkanie
1— - - -

1576a (nowy 17) w oficynie na dole, miaszka- 
nia Nr 1. 7979- (1-3)

Z UPOWAŻNIENIA WŁADZY. 
zawiadamiam 

Rodziców i Opiekunów
' uczniów na stancji zapewniając 

szkanie i rodzicielską opiekę. 
Wiadomość przy ulicy Brackiej w domu pod N.

Warszawskie Towarzystwo 
Ubezpieczeń od Ognia.

Poflaje do wiadomości, że p. Józef Wójcic
ki mianowany został Ajentem na powiaty 
Pułtuski i Makowski.

-7795- (3 -3)

Przyjmuję UCZNIÓW
na stół i stancję, może być miejscowy korre- 
petytor, pomoc w języku franeużkim i for
tepianie, mieszkanie suche, widne, ze zdro- 
wem powietrzem — w razie potrzeby, może 
być przeniesione w dogodniejszą stronę mia
sta. Ulica Leszno Nr 18. PrzewózkL

- 7879— (3-3)

Zawiadamiam Rodziców 
i Opiekunów, 

że utrzymuję uczniów Gimnazjum zapewniając 
przyzwoity stół i możność korzystania z kon
wersacji języka niemieckiego. Wiadomość na 
ulicy Senatorskiej Nr domu 460 w fabryce wy
robów srebrnych. —7917— (3-3)

Warszawskie Towarzystwo 
Ubezpieczeń od Ognia.

Pod«je do wiadomości, że p. Henryk Mlecz
ko z dniem 12 Czerwca r. b. od obowiązków 
Ajenta Towarzystwa w powiecie Pułtuskim 
usuniętym został, a tern samem nie jest upo
ważnionym do pobierania jakichkolwiek opłat 
na rzecz Warszawskiego Towarzystwa Ubez. 
pieczeń od Ognia. —7794— (3 3)

z patentem, życzy sobie udzielać lekcje nauk 
i muzyki na godziny. Wiadomość przy rogu 
ulic Bednarskiej i Sowiej Nr 4 nowy, miesz
kania 9, na 2 piętrze. 7889— (2 3)

Zakład Fryzjerski Feliksa HildeorandT"
egzystujący od lat kilku przz ulicy Długiej, w Hotelu Niemieckim, przeniesiony został 
na tę samą ulicę pod Nr 550. do domu W go Na mskiego, obok Składa Materjałów Ap
tecznych W-go Gradomskiogo. Polecając się Szanownej publiczności, nadmieniam: iż za
daniem mojem będzie dobroć wyrobu, punktualne wykończenie i ceny jak najumiarko- 
wańsze; czesanie dam przjjmuję się w domu i po za domem, wszystko co należy do fa
chu tego, wykonywa się przez zdolnych ludzi.—F. Hildebrand.

Przyczem potrzebny jest Uczeń do nauki tego fachu, od lat 15, kobrej kon- 
duity. , ■ o v ._________ (1—3)______ — 7989 —

— W dniu 14(26) S erp ia 1872 r. o godzinie 10 z rana, w Trybunale Cywilnym 
*c Wer zawie w .Wydziale I sprz-daną będzie przez publiczną licytację Nieruchomość 
Nr 63, w Pradzs ptzy Warszawie położona, składająca się z domu frontowego drewniane
go; dwóch cficyn, zabudowań gospodarskich i ogrodu owocow; go i warzywnego. Wadjum zło
żyć trzeba wibsci rs. 600. Licytacja zacznie się od summy r*. 2114 kop. 5O‘/s- Zbiór obja
śnień i warunków sprzedaży przejrzać można u Pisarza Trybunału Wydział r I i u Kijeta 
na Wołowskiego, pod Nr 25 nowym; przy ulicy Długiej zamieszkałego, od 8 do 10 rano i 
od 5 do 7 po południu.—Za Kajetana Wołowskiego Patrona - Seweryn Chmielewski, 
Patron.(1-2- — 7766 —

Zarząd Biura Posłańców Pu* 
blicznych, Tłomackie N. 9.
Administracja folwarku KAMIONEK, 

oddała w komis sprzedaż Siana tegoroczne
go sprzętu w ilości Cetnarów 6,000, licząc 
każdy po 120 f, które to siano jest znane 
ze swej dobroci. Zamówienia przyjmują się 
przynajmniej dzień naprzód. Warunki sprze
daży jak również próba tegoż, jest do obej
rzenia w Zarządzie Biura Posłańców Publicz
nych.________ 5978-________ (11-12)

BAZAR 
Stowarzyszenia Spożywczego 

„MERKURY*1 
w Warszawie.

Przy ul. Senatorskiej obok Resursy Kupieckiej.
Sprzedaj?: odzież męzką i damską, lichta

rze, szkła, fajansy, porcelanę, łyżki, widelce, 
szkatułki, przedmioty miedziane, meble, dywa
ny, obrnsy, zegarki, obrazy i wiele innych 
różnorodnych rzeczy. Też same rzeczy przyj
muje do sprzedaży w komis. —7966—(1 —12)

Francuzki i Angielki 
z niemieckim i wysoką muzyką, są do umiesz
czenia—także i Guwernerowie Francuzi, 
Polacy z muzyką, greckim, łacińskim i nie
mieckim językami, oraz Polki z wyższem 
i niższem wykształceniem. Bony Francuzki, 
Niemki, są również d<kumieszczenia za po
średnictwem A. Witkowskiej. Ulica Nie
cała, Nr 10 nowy. —7780— (4—6)

Przez Francuza utrzymywana rekomendacja 
dla nauczycieli ma zaraz do umieszczena 
paryżankę wysoko wykształconą z muzyką, 
śpiewem i rysunkami, oraz bony francuzkie. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 21 obok Poczty.

Lanther et Comp.
(2-3) -7862-

mogący przygotować chłopczyka do 3 ej klas- 
sy gimnazjum. Bliższa wiadomość u Właści
ciela domu pod Nrem 2314a, przy ulicy Dzi
kiej,—drugi dom za Koszarami.

-7854-(3-3)

MŁODA
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Kagszyn Mebli Zagranicznych i Warszawskich

KAPSUŁKI RAftUIN

Opi:*Ja za- n Vi fr /fiT’W.HI “LI■] H “1 od lat 5O’c5u
gZCZytlin przepisywane

Rady nąiznakomit-
wia. F7 y E fl BfKaJS sM &W (I bNj szych lekarzy.
Wizykatorja Albesperyea- Skutek pewuy i regularny. Niezbędne dla leka

rza praktykującego nawsi.
Papier Albespeyres. Preparacja bardzo dogodna do utrzymania wizykatorji bez 

nieprzyjemnej woni i bezdolegliwości. ___
Potwierdzone 

przez Akademję 
'medyczną w Paryżu.

SM

RUBLI 900.
czyli złotrch eześć tysięcy jest do wypożycze
nia w każdym czasie na pierwszy numer hy- 
poteki domu murowanego w Warszawie. Wia
domość w handlu W-go Krupecki-'go przy u- 
lici Leszno. 7959 (2 - 2)

Zagraniczne
HECE KAFLOWE.

białe i z rozmaitymi elrganckiemi ozdobami 
Otrzymał na Skład i poleca takowe po cenie 
umiarkowanej WW. Obywatelom w Łodzi 

okolicy S. Szumpanier
w Łodzi.

NB. Tenże skład rekomenduje dobrego 
wdana. — 6668 —_____ (U 12)______

mundurów studenckich, do sprzedania po ce
nach przystępnych, w sklepie ubiorów dzie
cinnych, przy ulicy Miodowej, wprost b. rzą
du gubernjalnego, po schodach; z czem się 
poleca

L. Winnicki.
-7941— (2 3)

Gabinet Interessów Prywatnych.
przy rogu ulicy Ś-to-Jańtkiej i placu Zamkowego pod Nr 2, istniejący. Poszukuje: miej 
sca na rządcę demu, kasrjera lub inną posadę w fabryce lub zakładzie dla emeryta z kau- 
c ą rs 3000, nieruchomości w stronie po zapremieniem Królewskiej ulicy zogródkiem warto
ści rs. 45,000. dzierżawy dimu w Warszawie lub kupna summy hypotecznej od rs. 10,000 
do 12 000’i od rs. 3000 do ÓOCO na nieruchomości w Warszawie lokowanej, posiada na 
sprzedaż 3C0 wiader okowity,—130 sążni drzewa scinowego w blizkości Warszawy,—nieru
chomość w mieście Kownie nad Niemnem położoną, odpowiednią na fabrykę piwa lub inny 
zakład, a także posiada korzystne Pomieszczenie dla uczni na stćł i stancją z zapewnieniom 
rodzicielskiej opieki, jak niemniej zdolnjch i wykwalifikowanych gorzelanjch, Warzeloika 
cukru zwanego Zucker-Mejster, nauczycieli, guwernerów, korrepetytorów i oficjalistów wiej- 

■kich i miejskich. .
Nadto zawiadam’a, iż zajmuje się dochodzeniem spadków, legitymacją pochodzenia, 

lokacją kapitałów, wyjednywaniem pożyczek, sprzedażą i zamianą uieruchomości miejskich 
i wiejskich- załatwianiem wszelkii go rodzaju interessów prywatnych, administracyjnych i 
sądowych w kraju, Cesarstwie i »a granicą, sporządza przekłady w różnych językach, reda
guje prośby, anonse i ogłoszenia, oraz rekomenduje wszelkiego stopnia nauczycieli, guwer
nerów, korepetytorów i officjalistów. (1-3) - 7998

OCZY LUDZKIE, 
w niczem naturalnym nieustępujące, najsłyn
niejszego artystycznego Zakładu Paryzkiego, 
posiada w znacznym wyborze Zakład Optycz
no Mechaniczny .lakóba Pik w Warszawie, 
ulica Miodowa -Osoby na prowincji zamiesz
kałe, za zgłoszeniem się do Zakładu, otrzy
mają dokładne wskazówki względem zaopa
trzenia się w oczy sztuczne przez korespon
dencję. —7159— (3 -3)

MASZYNKI
DO KAWY.

Znane ze swej praktyczności, gdyż można 
W nich kawę smaczną przyrządzać na węgla.h 
na kuchni argielskifj lub na spirjtusie, w 
sześciu wielkościach poleca Fabryka Lamp 
i Bronzów M. Perkowskiego przy ul. 
Bielańskiej Nr 608 (12) w demu W go Zawi
szy. Handlującym odstępuje się rabat 15%.

—7857— (2 - 3)

Łańcuchy angielskie próbowan e 
różnych rozmiarów.
Filtry z węgla plastycznego do czyszczenia 

wody.
Rury ołowiane i Drut ołowiany wszel

kich rozmiarów po kop. 12 za funt.
Papier szmerglowy, po kop 40 za librę.
Papier szkłem nabijany, po kop. 35 za librę.
Płótno szmerglu w# po kop. 80 za librę. 
Szmergiel po kop. 18 za funt.
Kit do machin „Mastix“ zwany, po kop. 13 

za funt.
Drabinki składane po rs. 3 kop. 50 i rs. 4.
Syfony kieszonkowe do wód gazowych i do 

kumysu po kop. 60.

Kraft et Kuksz,
w Warszawie, ulica Miodowa, Nr 490/1 

(4-0) — 14^9 —

2 Z BLACHY ŻELAZNEJ
• patentowanej konstrukcji, nadzwyczaj-
• nej trwałości, niepotrzebujące żadnej
• reperacji, poleca i obstalunki na tako- 
jj we urzvimuie Biuro Techniczne
$ Kraft & Kuksa,
0 w Warszawie, ulica Miodowa, Nr 480/1. 

(18-0) — 3380 -

przeniesiony na Krakowslcie-P^zedmieście, Nr 38 nowy, wprost 
Saskiego Placu.

Zaopatrzony został znacznym wyborem MEBLI najnowszych fasonów z drze
wa dębowi go, orzechowe go, na h< niov ego, jesionowego, do zrządzania od najwy
kwintniejszych salonów, do najskromniejszych mieszkań, wszystko stosunkowo po 
najprzystępniejszych csntch.-Tamże jest główny i wyłączny Skład Mebli giętych 
t fabryk Braci Thonet z Wiednia. (8 8) - 7245 -

rza praktykującego nawsi.
Papier Albespeyres. Brej 

nieprzyjemnej woni i bezdolegliwoi
40 lat

powodzenia
Wyciąg z raportu potwierdzonego jednomyślnie przez Akademję medyczną. Ka

psułki klejowate p. Raąuia z łatwością się trawią. .
Nie sprawują nigdy w żołądku nieprzyjemnego wrażenia ani od

bijania, jak to ma miejsce zwykle przy trawieniu wszelkich innych preparacji Kopai- 
wy, a nawet Kapsułek klejowatych

U wynalazcy w Pariżn, na ulicy Faubourg, St. Denis, 78 i 80.
W Warszawie w Składach Materjałów Aptecznych BP. Ferd. Aug. Gallego, 

Spiessa i Mrozowskiego. (12—32) — 4915 —

0 Lekcjach kroju Sukien 
Damskich.

Gruntownie kroju nauczyć się można tylko 
za pomocą francuzkiej metody, która jest do
kładniejszą od wszystkich innych i której za
sadę stanowi odpowiednia linja, a nadto 
trzeba umieć szyć po krawiecku, bo bez tego 
Suknia, ctóćby najlepiej skrojona, nie będzie 
dobrą. Osoby interessowane raczą się zgłosić 
do Zakładu Krawieckiego Damskiego Woj
nickiej, przy ulicy S-to-Krzyzkiej pod Nr 6 
w trzecim domu od Nowego-Swiatu, na dole 
od frontu. — Tamże dostać można Linijek 
do tegoż kroje. —6104— (8 14) 
fy Pracownia E. KARNIEW- 
SKIEJ, ulica S-to Jerska, Nr 22no
wy, w pierwszem podwórzu, po prawej stro
nie, na dole, przyjmuje i wykończa podług naj
świeższych żurnali zagranicznych, wszystkie 
roboty w zakres Strojów damskich wcho
dzące, oraz Suknie i Bieliznę tak ręcz
nie jak i na maszynie; tudzież Kapelu
sze ryżowe i słomkowe; przyjmuje tak
że pióra do prania i fryzowania.—Za robo
tę sukni bierze od 2-ch do 3-ch rs. — Tamże 
potrzebne są Panny podręczne (3 -3)-7609 —

> sam ioisaui |
| ZJEDNOCZONYCH STOLARZY |

w Warszawie, ulica Tlomackieb. Hotel Wileński, Nr 570
Zaopatrzony w najświeższe doborowe różnego gatunku MEBLE, jako też

? wszelkie Biura, Biurka i Stoły kantorowe, przyjmuje także wszelkie zamó- ar I 
p wienia na roboty Stolarskie i Tapicerskie. (10 22) — 5653 —

PBZKBSlĘBIEmTWO
zakonserwowania dachów metalowych od rdzy

EOKTEPIAN
o 6 ciu oktawach w dobrym sta
nie za rs. 45 jest do sprzedania 

w domu pod Nr 23 przy ulicy Aleksandrya 
pierwszy dom od gmachu gimnazjum I go, 
mieszkanie stróż wskaże. — 7888— (3—3)

Jest do odstąpienia

INTERES 
bardzo korzystny 

wymagający gotowizną 2,500 rs. Wiadomość 
nrzy ulicy Królewskiej Nr 25, mieszkania Nr 
13. -7921- (3-3)

FORTEPIANÓW 
mismi), 

przy ulicy Aleksandrja pod Nr 2779 egzystu
jąca od lat szesnastu, otrzymała medal sre
brny 1-ej klassy na wystawie powszechnej 
w Paryżu r. 1867. Fabryka ta otrzymała 
pierwszeństwo w dostawie fortepianów do 
klas jak niemniej na popisy i koncert* do
roczne Konserwatorjum muzycznego.

—7094— (5 6)

i SHHJffl OKI M® i 

’sók których główne wygrane rs. WOO^OOO, 75,000, 40,000 
95,000,10,000, 8,000 i pomniejsze.

KANTORZE WEKSLUI INTERESÓW BANKIERSKICH 

HENRYK SCHOENFELD S 
Ulica Senatorska, dom W. Józefa Epstejn, Nr 470 nowy 22 

Zlecenia z prowincji natychmiast wykonane bgd^. (8—20) — 7263 —

Z przyczyny nagłego wyjaidn, pozostawio- i Potrzebny jest
Człowiek. Ja cli owy 

do handlu posiadający kapiłału około 1,000 
rs., który to kapitał zapewnić mu może ko
rzystny udział lub spółkę w interesie. Bliż
szą wiadomość udzieli p. Nowakowski w ho
telu Lipskim obok bramy.

-7978-

no do sprzedania 
PIANINO 

paryzkie J. Pleiel’a, ozdobione 6-ciu me
dalami, o 7 miu oktawach, z pięknym i mo
cnym tonem, prawie nowe, z całym blatem me
talowym i 2 ma sprejcami, za rsr. 200; także 
i Fortepian krótki, o 6 ciu oktawach, za 
rsr. 40. Ulica Zielna Nr 22, (róg S-to Krzyz- 
kiej). -7878- (3 -3)

GLAZURA CEMENTOWANA
Przeniesione zostało do domu W-go Wawelberga przy ulicy Przechodniej Nr 1, w dzie- 

zińcu w prawej oficynie na dole, gdzie zamówienia przyjmowane będą cd godziny 9-tej 
z rana do 6-tej wieczorem.

(3_6)  7817 — II. Hirszel.

1 PO MS. »
3^ NA

ROZPŁATY MIESIĘCZNE
nabyć można

PASTA I SIROP Z KODEINA i
P. KEHTHE w Paryżu.

Środek na uśmierzenie kaszlu, grypy, katarów, kokluszu, zapalenia narzędzi od- j 
dechowych (bronchitet), nieoceniony w początkach suchot i na irrytacje piersiowe, 
wszelHeg^d Paryżu u Pana Berthe, 24, rue des Ecoler, w Warszawie
w Składach Materjałów Aptecznych Gallego i Spiessa, w Krakowie w Aptece 1. J- 
Trauczyńskiego; we Lwowie w Aptece P. Mikolasch; w Brodach w Kul (
lak; w Poznaniu u Dra Mankewicza. (15-52) < i

(1-2) 
<> N O H A 

młoda, z prowincji przybyła, do szycia uzdol
niona, poszukuje takowego zajęcia w domu 
prywatnym Reflektanci raczą się zgłaszać 
pad Nrem 20, ul. Wspólnej, do mieszkania 
Fawortkiej, stróż wskaże. -7987— (1—1)

Przeniósłszy swe mieszkanie na ulicę No- 
wy-Świat Nr 44 dom W-go Braumana jak da
wniej, tak i obecnie przyjmuję ua stół i stan
cję uczniów Gimnazjalnych za cenę umiarko
waną, zapewniając im sumienną pomoc nau
kową, oraz ciągły i ścisły nadzór. W razie 
żądania lekcje języka francuzkiego i muzyki 

L. de P. 
________ -7769 7___________(4-6;

Potrzeba 2-ch 

Uczni do Cukierni, 
od lat 13 do 15, pierwszeństwo mają z pro 
wincji Wiadomość w Cukierni przy ulic’. 
Długiej Nr 592, 5 nowy, dom po Pauiińskin 
zwany. — 7936 (2 — 3)

Niżej pedpisana, pooaję do wiadomości pu 
blicznej, że mój zakłąd

PRANIA BIELIZNY
Mczkiej i Żeńskiej, przeniosłam z ulicy Wil 
czej, na ulice Hożą, pod Nr 1653/12. Take 
wy bowiem zawód i nadal nieomieszkam wy 
konywąć z wszelką starannością i sumier 
nością.

Utrzymująca pranie,

Wiktorja Elaszkiewics 
-7775- (2-3)



in

BELGIJSKA WODA KOLOŃSKA
‘RZEWYŻSZAJĄOA. W DOBROCI WSZYSTKIE WODY Z KOLONII SPROWADZANE

Z początkiem roku bieżącego założoną została w Brukselli Chaussóe de Vleurgat Nr 95 na wielką skalę FABRYKA WODY 
KOLOŃSK1EJ, której wyrób jako przewyższający wszystkie dotychczas znane Wody kolońskie, zyskał nadzwyczaj szybkie npowsze- 
hnieaie w Belgji, a obecnie rozchodzi się w wielkich partiach do wszystkich krajów Europy.

Wyznaczona na prośbę fabryki z ramienia rządu belgijskiego komiąja do wydania opinji o tej nowej produkcji, w sprawozdaniu 
wem z odbytych doświadczeń i porównań, oświadczyła między innemi:

„Pomiędzy częściami składowemi tej wody, jest jak najdokładniejsza spójnia, skutkiem czego po
siada ona nadzwyczajną siłę w icydzielaniu się aromatu z olejków w jej skład • wchodzących, a nie 
będących fałszowanemi. Tej szczególnej własności nie odkryliśmy w żadnej innej wodzie tę na
zwę noszącej."

Pomimo tych zdlet. Belgijska Woda Kolońska sprzedaje się w Warszawie po takich samych cenach, jak woda sprowadzona z Ko- 
®ji w gatunkach średnich. Pierwsze jej transporta znajdują się już w handlach:

N S. Briiner & Comp , ulica Miodowa i Hotel Europejski.
Franc. Chwastkie wieża, róg nlicy Miodowej i Senatorskiej. 
Braci Lesser, ulica Rymarska,
Konst. Pochoreckiego, ulica Krakowskie-Przedmieście.
W. B. Sniechowskiego, Plac Teatralny.

Zakupujący w większych partjach tak na Warszawę jak i na prowincję, otrzymują w tych handlach odpowiedni rabat.
(4 5j ______________________________________ - 7355 -

ATRAMENT
WARSZAWSKI LITERACKI.
Pod tą nazwą wypuszczony w handel Atra

ment do piór stalowych, od razu czarny, nie- 
gęstniejący i niepleśniejący, wyrobu mego, 
jest do nabycia na kałatr.arzyki, flaszki i pół- 
butelki, w moim składzie materjałów piśmien
nych, przy księgarni na Krakowskiem-Przed- 
mieścin, Nr 410 i rogu nlicy Hr. Berga u- 
trzymywanym, oraz we wszystkich składach 
materjałów piśmienniczych w Warszawie, z 
którym s:ę, jako w mojem mniemaniu dobrym, 
względom Szan. Publiczności polecam.

Dla osób żądających mam atrament orygi
nalny Paryzki fabryki E. Mathieu Plessy, 
zwyczajny i do kopiowania, oraz inne za
graniczne i różne krajowe atramenty.

Cels Lewicki.
-7565 - (5-6)

W Pracowni Sukien Damskich

A. GAŁECKIEJ, 
odrabiają się suknie od Rs. 1 kop. 50 do Rs. 
4. Tamże można dostać wszystkich fasonów 
na ubiory damskie od kop. 15 do 75, przyj
mują się do kraiania suknie, okrycia i salo
py w rozmaitych fasonach. Wykładają się 
lekcje kroju jak da«n;ej tak i teraz. Przyj
mują s:ę wszelkie roboty na maszynie od 
łokcia kop. 1, także i podszewki do pikowa
nia. Ulica Długa Nr 32 nowy, wprost bramy 
Hotelu Polskiego, w bramie po lewej stro
nie, znaczek wskaże. - 7770---- (3—3)

Do niżej wymienionego Kantoru nadszedł 
świeży transport 

WYKSATYNY,
CZYLI

tkaniny nieprzemakalnej i nieplamistej
w następujących gatunkach, a mianowicie:

1. Obrusy i Serwety w różnych wymiarach i najgustowniejszych deseniach, mię
dzy któremi są także Serwety z szachownicami bardzo praktyczne i ozdobnej po- 
wurzcbowności, oraz Serwety imitujące perskiej tureckie desenie.

2. Obicia na meble i wewnątrz powozów niedostępne dla moli i kurzu 
najrozmaitszej barwy, tak gładkie jako też w desenie naśladujące do złudzenia ryps i 
cretony franenzkie, Cena takowych od 85 kop. do rs. 1 kop. 45 za 1 łokieć, szero- 
ości od la/< d> 2 łokci.

3. Halki, Fartuchy dnie kuchenne i damskie, oraz dziecinne Fartu
szki. Bluzki, Śliniaczki i Torebki; podług najmodniejszych krojów, w różnych wy
miarach i deseniach, po cenach nader przystępnych. Jest także wyksatyna w różne dese- 
ue, lub czarni Moire antique na Halki lub Fartuchy, po cenią za 1 łokieć szero- 
d 2 łokcie od 90 kop. do rs. 1.

4. Wyksatyna w kolorach: czarnym, brunatnym i innych, na Burki, Palta 
męzkie i damskie, oraz na czapki: cena za 1 łok. szeroki od 1 do 2 łokci, stosow
ne do gatunku, po 85 kop. i wyżej. Obok tego są gotowe Burki, Palta i Armiaki
* kapiszonami lub bez, sztuka po 12 rs. i wyżej.

5. Wyksatyna na prześcieradła i podkłady dla chorych, na obicie ścian
* celu niedopuszczenia wilgoci i t. p. Cena za 1 łokieć szeroki przeszło V/t łokci po 45 
:op. i wyżej.

6 W yksatyna gruba na pokrycie powozów, namiotów: wozów frach
towych, na wyroby rymarskie, na obicie kozłów lub na fartuchy kuczer- 
*kie, na walizy, sakwojaże, futerały i t d. zastępująca zupełnie co do mocy skó- 
rt; cena za łokieć od 45 kop. do rs. 1.

Są także gotowe Brezenty, czyli opony lub płachty różnych wymiarów na po- 
■rycie, wełny, cukru i innych towarów dla ochrony od deszczu.

W tymże kantorze znajdują się:

CHODNIKI AMERYKAŃSKIE
czyli wąskie dywanv z nowego włókna .,DŻUGA“ uznane przez St. Petersbur- 

**ie Towarzystwo Ekonomiczne jako najdogodniejsze co do mocy i praktyczności 
* domowem zastosowaniu; przytem odznaczają się one guttowną powierzchownością i bar
ytu umiarkowanemi cenami.

Interesanci raczą się zgłaszać do Kantoru Ajentury Wyrobów Przemysło
wych Cesarstwa pod fnmą: Samuel Lewenberg, przy ulicy Żabiej Nr 1 

podwórzu na dole, kióry pos ada wyłączną ajenturą powyższych patentowanych 
"Dubów na cale Królestwo Polskie i sprzedaje takowe po cenach fabrycznych, 

Handlującym odstępuje się stosowny rabat.
Obstalunki na prowincją pizyjmrją się lia mniej cd rs 20, wszelkie zaś li- 

ne zapytania prztsjłane do Kantoru, powinny być zaopatrzone s osownemi markami na 
“Powiedź.

Kantor otwarty codziennie oprócz świąt, od 9 godziny rano do 6 tej wieczorem.
(4 — 6) -7711 —

BO OKUIIJ fRIMSEW
num wmMWłw, 

przy ulicy Rymarskiej, wprost Banku, Nr 47Ig, noioy 8, 
transport Perfum, Fiksatuarów, Mydeł i rozmaitych przyborów tu

rach br- . ,.lcu*k'ch i angielskich, a w szczególności Farby do wł sów w trzech kolo- 
Ieca’» . 1"r*t*ne Vegetaie i Fluid for instantly Coloring the hair, z któremi po 
ńowt/1® kzanownjm ladom i Panom. Tenże Z łącznie powiększony został przez urządzenie 

eg0 eleganckiego Salonu, dla Mę czyzn jako tsż i dla Dam (3 -6) — 7595 —

> nhih. I 
| Bandaże Elektro-Medyczne, < 
% leczące radykalnie wszelkiego rodzaju Ruptury, wyrabia stośownie do nadesłanej j 
J miary, podług oryginalnych wzorów Marló frires w Paryżu, lecz bez wszelkich szar- % 
% latańskich zagranicznych przechwałek, po cenach prawie o połowę niższych. Bandaż g 
* elektro medyczny z jedną pelotą rs. 6, z dwoma pelotami rs. 10. *
» PP Lekarze Technicy, ocenili dokładność krajowego wyrobu. <
>J. PIK Optyk m. Warszawy, ulica Miodowa Nr 497a. >

(2-3) 4983 <

SKŁAD WAPNA KLECZENSKIEGO,
Aleja Jerozolimska, Nr 41, wprost ekspedycji towarów drogi żelaznej 
jako oparty na własnej kopalni kamienia wapiennego i własnych piecach do wypalania wap
na, przyjmuje chociażby największe dostawy wapna, przytem sprzedaje takowe częściowo, 
lub calemi wagonami, prawie codziennie nadchodzącemu Podejmuje się wysełania wapna 
drogą żelazną: Terespolską, Petersburgską lub też Wisłą i takowe ekspedjuje.

Posiada przytem znaczny zapas Wapna lasowanego zimowego lasowania, które 
awemi furmankami na miasto odstawia. (5—10 —5961 —

Skład Materjałów Piśmiennych
Wł. Mestenhausera 

dawniej K. Wojczyńskiego, 
przy ulicy Wierzbowej, poo Nr 614B, vis a vis filarów teatralnych, 

otrzymał z zagranicy kilka kompletyw liter wiązanych (monogramów) <fo ozdoby papie
ru listowego iq koert. Ceny papieru ozdobionego literami kolorowemi, są jak najprzysięp- 
niejszę. Nowość tę, Skład poi wyizenioną firmą pierwszy zaprowadził u siebie, dla dogod
ności publiewnej. (5 - 10) — 7571 —

•J Skład Obić Papierowych, Bolet i Cerat > 
| 6Ł0WACKIB&0. f 

»< Krak -Przedmieżcie Nr 7. dom Hr. Krasińskiego. )•
Poleca wielki wybór Obić Papierowych z fabryki Warszawskiej i zagranicznych 

po cenach rzeczywiście nizkich, oraz papier od wilgoci pod tapety, za skntecz- 
ńość którego Skład poręcza. Kupcom z prowinefi na obiciach i roletach rabat natę- >• 

i} poje. (37 0) - 2936-

f Ważna wiadomość dla Lekarzy!
Pr?y ulicy Graniczniej nod Nr 14 gdzie Instytut Wód Mineralnych jest do naję- — 

* cia od Ś-go Michała r. b. Mieszkanie kawalerskie, zajmowane od lat 6 przez > 
U Lekarza, złożone z 4 Pokoi, na 1-em piętrze od frontu, z dwoma wejściami, z których 9 

jedno przez główne schody. Cena roczna rs. 330. Wiadomość u Właściciela domu.
< N-3) - 7875 - >

przy ulicy Marszałkowskiej, pod Nr 67 nowym, w domu gdiie Fabryka Fortepianów Panów 
Krall i Sejdkr

Po cenach niżej kosztu. (2-6) — 7903 —
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W Drukarni Kurjera Warszawskiego.—(Plac Teatralny, Nr. 473 c nowy 5).

VICHY
W domu Grabowskich przy ulicy Miodowej 

Nr 495, do wynajęcia w Każdym czasie

parterowy z oficynami, oraz planem zatwier
dzonym przez Władzę na zabudowanie fron
tu, do nabycia lub zamiany. Bliższa wiado
mość w Dystrybucji, w domu Nr 66, przy 
ulicy Marszałkowskiej.

-7993- (1-3)

z balkonem, na 1-szem piętrze od frontu. 
7850- (3 - 3)

do wynajęcia każdego czasu, lub od Ś-go Mi
chała, przy Emerytce bezdzietnej, lubiącej 
spokojność, dla osoby pojedyńczej pici żeń
skiej, z porządnej familji; przy nlicy Chłodnej 
Nr 18 nowy, w lewej oficynie Nr 12 miesz
kania, w godzinach od 11 zrana do 4 tej po 
południu. -7643— (3—3) 

STANCJA dla UCZNIÓW.
Niżej podpisany b. Nauczyciel Szkół Rzą

dowych w bliskości zakładów naukowych za
mieszkały, za zezwoleniem Władzy Edukacyj
nej, przyjmuje na stancję Uczniów, zapewnia
jąc im opiekę rodzicielską i pomoc naukową, 
stosownie do umowy. Wiadomość przy ulicy 
Nowolipie Nr 30 nowy, mieszkania Nr 5.

Marcelli Fiszer.
-7929— (1-1)

Fabryka Powozów
A. MIŁODROWSKIEGO, 

ulica liecaZa Nr 3 nowy, 
p ada zapas Powozów i Karet nowych, 
i kilka sztuk powozów używanych; jest ta
kże pozostawiony w komis do sprzedania 
Kocz Lando, w dobrym stanie, za cenę 
rs. 300.—Przyjmuje obstalunki i reperacje.

-7744- (4-6)

Znajdzie zupełne i wygodne pomieszczenie 
z pomocą w nance i językach, 

czterech Uczniów 
z klas3 niższych gimnazjalnych, lub przyspo
sabiających s-ę do takowych pod dozorem 
męzkim. Wiadomość ulica Długa Nr 17 no
wy, mieszkania Nr 9 ty w oficynie.

-7797- (3 3)

lekki, zdatny do miasta i podróży, jest do 
sprzedania za rs. 225. Wiadomość u stróża 
domu Nr 4 nowy, ulica Ciepła.

-7855- (3—3)_____  

Kareta potrójna,
w dobrym stanie, zdatna do miasta i do po
dróży jest do sprzedania za przystępną cenę 
oraz szory angielskie na parę koni.

Obejrzeć można przy ulicy Wolskiej Nr 13. 
(3-3) —7805—

Rubli srebrem 3,000, 
do ulokowania na hypotoce dóbr gub. War
szawskiej lub domu w Warszawie, w pierw- 
szem miejscu po Towarzystwie z procentem 
8’/». Wiadomość w biurze Pisarza Kancella- 
rji Ziemiańskiej. (2-3) -7826-

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania

GARNITUR MEBLI
6 Krzeseł, 2 Fotele, Kanapa, Stół dobrej ro
boty za Rs 150 i Fuzja dubeltówka kapiszo- 
nówka. Ulica Złota Nr 1497, nowy 12, trze
cie piętro w podwórzu Nr 8 mieszkania.

-7937- (2—3)

DZIENNIKI SZKOLNE 
drukowane i poliniowane na białym papierze, 
w trwałej oprawie po kop. 45, nabyć można 
u Introligatora Wilh. Kreusch, przy ulicy 
Żabiej, w pałacu JW. hr. Zamojskiego.

—7777- (3- 3)

PROPINACJA.
Do wydzierżawienia w D-m Falenty karcz 

ma Łasy przy arose Radomskiej, oraz prawo 
propinacji we wsi Laszczki; o warunkach do
wiedzieć się można w W’arszawie ul. Rymar
ska Nr 2 u rządcy domu, i na miejscu u rzą
dcy Dóbr w Raszynie. — 8006— (1-3) 

Wyprzedaż Mebli
po cenie kosztu własnego 
wyrobu, przy ulicy Żórawiej 

pod Nrem 10, piąty dom od placu Ś go Ale
ksandra. Garnitury świeżego fasonu wysłane 
i pokryte rypsem wełnianym mahoniowe i o- 
rzechowe. Są także Szafy, Kredensa, Stoły 
obiadowe, Łóżka, Toalety, Biurka, Klęczniki 
i inne meble, jest Garnitur używany do sprze
dania. — Adam Lewanowicz.

(5 - 6) -7577

W domach Bankiera Stanisława Lesser
Do wynajęcia każdego czasu:

Apartament pod Nr 490/1, pr-y ulicy Miodowej na piętrz’, złożony z 8 Pokoi ob
szernego Salonu z balkonem i z wszelkiemi wygodami gos podartkiemi, w razie po trzeby 
może być dodana Stajnia i Wozownia.

Apartament pod Nr 1726KL, przy ulicy Instytutowej, złożony z U Pokoi bardzo 
wykwintnie urządzony, z urządzeniem gazowem i wodociągami, w rada żądaii-t może 
być dodana Stajnia i Wozownia.

Lokal pod Nr 742, przy ulicy Rymarskiej, cztery Pokoje od frontu, atakża Sklep 
z oknem.

Od 1 go Października r. b.
Place na Składy pod Nr 1091bc, przy ulicy Twardej i Siennej w warunkach 

odpowiadających wszelkim wymaganiom kupców, oraz
Ogrody warzywne pod Nr 1091bc 1O89A, przy ulicy Twardej i Siennej Nr 1505d 

przy ulicy Złotej Nr 1147ab, przy ulicy Żelaziej z domkiem mieszkalnym dla ogrod
nika i s wszelkiemi wygodami gospodarskiemi. — Wiadomość przy ulicy Miodowej Nr 
490/1. u Właściciela domów lub u rtządcy tamże.(3 6) — 7764 —

Maszynki do kawy 
(Non plus Ultra) 

zwane, na 2, 4, 6 i 8 filiżanek wyrobione z je
dnej sztuki, nie podlegające więc rozlutowa- 
niu, znajdują się w zapasie w Fabryce 
Lamp i Bronzów M. Perkowskiego, 
ulica Bielańska Nr 608 (12) w domu W go 
Zawiszy. Tamże nafta garniec po kop. 80.

-7858- (3 3)

Mając pozwolenie Władzy Szkolnej 
przyjmuję na stancję Uczni Gimna

zjum,
poręczając jak najtroskliwszą opiekę, w razie 
zaś żądania, może być udzielana wszelka po
moc naukowa i konwersacja w języku nie
mieckim. Ulica Stare Miasto, dom Grabow
skiego Nr 18 nowy, 3 piętro od frontu.

-8004- (1-3)

na rs. 45, za Nrem 2762, wydany prze* 
Bank Polski na imię Wincentego Popowskic* 
go, wypadkowym sposobem zaginął. Znalu*' 
ca raczy złożyć w Redakcji Kurjera Wal' 
szawskiego. —7182— (2—3)

SER LIMBCRGSKI 
cegiełka 

po £*» kop 
a funt kopiejek 30.

u M. Lemańskiego, 
przy ulicy Granicznej Nr 14. 

—7995— (1-3)

We Czwartek dnia 8 Sierpnia w przejeździć 
o godzinie 2 fi w nocy z handlu Rudnickie
go stracono binokl w skórę oprawny w fu
terale dażigo forma u wcale nowy, pochodzą
cy z fabryki La Maire A Paris. Łaskawy 
znalazca raczy takowy odnieść na ulicę Ele
ktoralną pod Nr 22, mieszkana Nr 2, gdyż 
nżjtku z niego mieć nie może w skutek śle- * 
dzenia a następnie prawnego poszukiwania 
i kary. Kto o nim udzieli wiadomości otrzy
ma nagrody rubli srebrem 3, kto zaś tako
wy odniesie otrzyma nagrodę jakiej zażąda.

7905- (3-3)

Rubli 20,000.
Potrzebny jest zaraz po nabycia Majątek 

Ziemski w blizkości której bądź kolei że
laznej położony, przynoszący dochodu netto 
6% od kapitału, z dobrym inwentarzem i za
budowaniami dworskiemi pożądnemi, z do
mem mieszkalnym wygodnym, przynajmniej 
o 8-miu pokojach, ogrodem owocowym, wodą 
bieżącą i całkowicie odseparowany od wło
ścian, z dostateczną ilością łąk i lasu, z tern 
aby dopłacić gotowych pieniędzy do pożyczki 
Towarzystwa nie więcej nad 20,000 rubli. 
Na podobnych warnnaach właściciel chcący 
sprzedać Majątek, raczy zostawić wiadomość 
dokładną ze swoim adresem u Szwajcara w 
hotelu Lipskim. -8002— (1 3)

G ®®W® 
§ Reisceigi Szkolne, $ 
• w wielkim wyborze od 75 kop. za a 

sztukę, wyższe gatunki po cenach W 
O przystępnych. Cyrkle i Grafjonyprzyj- 

muje do reparaqi i naostrzenia. Za-
W kład Optyczny H. Vollnagel, Nowy- W 
A Świat, dom dawniej Hr. Zamoyskie- flh 
Z? go, wprost Kopernika.
O (1-9) - 7977 - W

® @®®® ®
Obywatelka ze wsi przybyła, mając upo- 

ważnieoie od Władzy, życzy przyjąć kilku 
Uczniów Gimnazjum, zapewniając opie
kę i dozór macierzyński, stół i stancję wy. 
godne, oraz konwersację domową w obcych 
językach, za mierne wynagrodzenie. Wiado
mość obok placu Ś-go Aleksandra, ulica 
Wspólna Nr 20 newy, w oficynie na lewo, 
pierwsze piętro, stróż wskaze.

-7981- (1-1)

W jednej z Aptek |w m. Łodzi wakuje 
miejsce na

znajomość języka niemieckiego jest koniecz
ną. Bliższa wiadomość w Redakcji Kurje- 
ra Warszawskiego.

(3- 3)

mająca upoważnienie od Władzy.
Przyjmuje na stancję uczniów uczęszczają

cych do Gimnazjum lub przygotowujących się 
do nich i zapewnia sumienny dozór, konwer
sację w języku francuzkim, pomoc w naukach 
klasycznych a na żądanie i lekcje muzyki za 
bardzo przystępną cenę. Ul. Trębacka Nr 5 
nowy, mieszkania 13, na dole. Caroline Merry. 

—7990— (1-3)

(depart Allier) własność rządowa.
Adm-cja, Nr 22 Boulevard Montmartre 

w Paryżu.
Codzień od 1-go Maja do Igo Września, 

Koncerta i Muzyka w Casino, Muzyka w par
ku, Czytelnia, Salon dla dam, Salon do gry, 
do konwersacji, do gry w billard. Kolej że
lazna prowadzi do Vichy.

Woda mineralna naturalna Vichy.
Źródła: Grande g;rille, słabości wątro

by i aparatu żołdowego. Hopital, słabości 
żołądka. Hauterive, słabości żołądka i na
czyń urynowych. Celestins, słabości pęche
rza i kamień nrynowy.

Pastylki Vichy wyborne przeciw kwasom 
i trudnemu trawieniu. Sole Vichy do ką
pieli dla osób które nie są w stanie udać się 
do Vichy.

Powyższe produkta Vichy znajdują się: 
W Warszawie w Składach Materjałów Aptecz
nych PP: Gallego, Spiessa, Heinricha, Gra- 
domskiego, i PP: Sokołowskiego i Ch. Lilpopa, 
oraz w aptece p. A. Schmidta (13—15—3198

RESTAURACJA
ze wszystkiemi rekwizytami, meblami i t p. 
kompletnem urządzeniem w m. Warszawie, na 
jednej z pryncypalnych ulic obok Władz po
łożona, przedstawiająca bardzo korzystny in
teres jest zaraz do sprzedania. Bliższa wia
domość w kantorze komisów i koresponden
cji przy ulicy Rymarskiej pod Nr 12, gdzie 
inwentarz do przejrzenia złożony został.

-7636- (3 3)

Jest do odnajęcia 
POKÓJ SUCHY 

dla dwóch Uczniów, może być wraz z życiem 
i usługą. Tamże znajduje się uczeń klasy VI 
mogący udzielać korrepetycje. Wiadomość 
przy ulicy Nowy-Swiat Nr domu 20, niedocho- 
dząc ulicy Smolnej, mieszkania Nr 6 na dole 
z bramy na lewo. —7954— (2 — 3)

z mieszkaniem, na dole, z odstąpieniem szaf 
sklepowych, do najęcia od 8 Paźdz.ernika, 
przy ulicy Krak.-Przedmieśfie, Nr 19/417, 
blisko poczty. Wiadomość u Właściciela domu.

-7992 - (1-3)

KUŹNIA
jest do wynaj.cia od Ś-go Michała na Pra
dze, przy ulicy Targowej pod Nrem 158. 
Wiadomość u Właściciela.

- 7640- (3 3)

Q1?T1?P do wf**tySc*a w każtym czasie OD-XlUlX z pokojem i drugiem wejściem 
od bramy. Wiadomość przy ul Elektoralnej 
Nr 32, w sklepie rękawiczek; tamże jest do 
sprzedania:Kt A 07 ^ara w p*ąty*** rok**> silnej JxAJ2ŁuŁI budowy, zdatna pod wierzch i 
do powozu._____ - 7982— (1-3)_____

frontowy, blachą kryty, z komórkami, stajnią 
i szopą, z obszernem podwórzem, mogący być 
użyty na jaki skład, jest do sprzedania 
z wolnej ręki przy nlicv Ząbkowskiej pod 
Nrem 2lic na Pradze. Życzący takowy na
być, raczy się zgłosić pod Nr 3, przy ulicy 
Prostej do Właściciela. -7983— (1—3)

DWA DUŻE 
aiaaaw 

kwitnące, są do sprzedania, za umiarkowaną 
cenę, przy ulicy Chłodnej pod Nrem 17, w do
mu W go Mautzla. —7837 - (3 3)

lekki, używany, na jednego lub 
parę koni, jest do sprzedaniaoras 

Powozy do wynajęcia bez koni, przy 
ulicy Długiej pod Nr 22 dom jg. Jaśliskiego.

—8008— U - 3)

Ewssmans do wynajęcia w każdym czasie, z meblami 
lub bez. Wiadomość na drugiem piętrze od 
frontu, w rynku Starego Miasta Nr 58, no
wy 24. 7976 - (1-3)

S K L E P SA S kT~ 
wraz z Dystrybucją, z powedu nagłego wy
jazdu, jest do sprzedania w każdym czasie, 
przy rogu Piwnej i Wąskiego Dunaju Nr 48. 
Wiadomość na miejscu.

-7984 (1-3)

Student Uniwersytetu, 
znający języki nowożytne, życzy sobie zna- 
leść miejsce za lekcje, lub też udzielać tako
wych na godziny. Poszukujący, raczą zo
stawić swoje adresa w Redakcji Kurjera War
szawskiego, pod lit. A. Z., lub też przy uli
cy Hożej Nr 12, mieszkania 2. 
___________-7618-__________ (3 3)

FAMILIA

siwiaa
wysokiej wartości, z cyfrą brylancikami wf 
sadzaną, odebraną być może za udowodni0, 
niem własności i stosownem wynagrodzenie01 
Adres znalazcy: Aleksander Topolski, służt 
cy JW. hrabiny Bnińskiej, przez stacje k0. 
lei żelaznej Warszawsko-Bydgoskiej Ko*®1 
w Sułkowie. (3-3) - 7802—___

^03B0JieH0 l^eu3ypoK>.

Dnia 11 przechodząc od Radzymina na Pra
gę zgubione zostały

Papiery legitymacyjne, 
Józefa Dzierżek i Bilet na grunt na Pasku 
w gminie Klembów. Uprasza się o zwrót pod 
Nr 9. Zielony Plac, za nagrodą.

-7991- _________ (1-1)
Ostrzega się aby nikt nie nabywał 

Listu Likwidacyjnego 
Nr 115,664 na rubli 100 z bieżącemi kupo- 
nami i

Seryi Rossyjskiej
Nr 16,143 i 30 na rs. 100, gdyż takowe skra- 
dz one zostały. Przytrz. otrzyma rs. lOnagrody, 
jeśli da znać do właścicielki domu Ni 15 przy 
ulioy Bednarskiej. -7774— (2 3)

Przed kilku dniami, zgubiono kupony od

Listów Likwidacyjnych, 
płatne dopiero 20 Maja (l Czerwca) 1873 r., 
a mianowicie od numerów 21,666 i 11,198, 
po Rs. 1,000 i 103,0u8, 25,904, 4,920, 32,731, 
10,729, 49,515, 68,875, po Rs. 100, ogólna 
ilość procentowa Rs. 54. Łaskawy znalazca 
raczy złożyć te kupony w Redakcji Kurjera 
Warszawskiego za nagrodą,- nadmienia się 
przytem, że krok! stosowne celem nienaraże- 
nia na stratę właściciela kuponów, tam gdzie 
należy poczynione zostały!
 -7968 (1 1)

na 4 osoby, używany, jest do sprzedania za 
cenę bardzo przystępną. Oglądać takowy 
można i dowicdaieć się o cenie u Szwajcara 
Hotelu Saskiego. —7815— (3 3)

0464


